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Poniedziałek 27 Września 


PRENUMERATA w ŁODZI WYNOSI: 


Rocznie 12 Marek, półrecznie 6 Mr., kwartalnie 3 Markl 


miesięcznie 1 Marka. 
` Za odnoszenie do domów 20 f. miesięcznie. 
Wychodzi codżlennie po południu. 


d) Równia pochyła, po której za- 
"czynają toczyć się wypadki w Rosji jest 
już dobrze widoczna. Znamy ją z nie- 
dawnej przeszłości. Dzisiaj tylko spad 
jej jest bez porównania silniejszy. 

Przed dziesięciu laty biegła ta rów- 
nia od niepowodzenia w małej  stosun- 
kowo, niepożądanej i niepopularnej woj- 

„ nie, ku ostojom rządu despotycznego, 
do tej pory jeszczs ani razu niczem -nie. 
wstrząsanym. Dzisiaj równia ta zawie- 
szona jest między zenitem uniesienia 
patrjotyczno-wojennego i rojeń najśmiel- 
szych, jakie śmiała rosyjska głowa kie- 
~ dykolwiek roiła, a nadirem absolutnej 
niewiary, zniechęcenia i pogardy dla 
rządu, który już przed dziesięciu łaty o- 
kazał się dość słabym i złym, teraz zaś 
dowiódł, że jest—niezmiennie złym. Od 
zenitu uniesień do nadiru zwątpienia i 
„niewiary, . 
stroma. ; E 
. <. -W duszach rosyjskich. ulega ona 
. jeszcze pewnemu specjalnemu skróce- 
niu.. Dlatego zima rosyjska zapowiada 
"się na ten rok ponuro, burzliwie i — 
krwawo... ` ES 
< © Chore organizmy reagują na po- 
< budki zewnętrzne albo za wolno, albo 
"za prędko. Okazuje się, że chory or- 
ganizm. rosyjski należy do tej drugiej 
. kategorji. Opozycyjno-rewelucyjna re- 
. akcja społeczeństwa na sromotnie prze- 
graną wojnę zaczęła się rychlej, niż mo- 
- žna było przypuszczać. 

Jest to niewątpliwie nową, dotąd 
nie rejestrowaną jeszcze oznaką we- 
wnętrznego rozstroju Rosji. Wobec niej 
dopiero można należycie ocenić całą 
sztuczność i nienaturalność tego pseudo 

; patrjotycznego podniecenia, które na 
początku wojny ogarnęło było społeczeń- 
stwo rosyjskie. Nie byłto nadmiar zdro- 
wia, ale wysoki stopień gorączki, tra- 
wiącej i złowróżbnej... 
| To, co obecnie dzieje się w Pe- 
tersburgu, przypomina żywcem ów his- 

_toryczny rok „wiosny“, który przeżyła 
Rosja podczas wojny z Japonią. Te sa- 
me narady najpoważniejszych i najspo- 
kojniejszych, te same niemal postulaty, 
ta sama ich ewólucja ku maksymaliz- 
„mowi, ten sam ich przeważająco teore- 
tyczny i-abstrakcyjny charakter, fo sa- 
mo wreszcie wychodzenie rządu na po- 
łowę drogi naprzeciw, to samo jego co- 
fanie się, te same skokiw próżnię myśli 
państwowej i to samo _ balansowanie 
sternika przy — złamanem kole stero- 
wem... SĘ 

Są jednak także pewne różnice. I 
te w danym wypadku uczą więcej, niż 

podobieństwa. - ; K 
.. « Otóż przedewszystkiem tempo jest 


dzisiaj silniejsze i żywsze, niż- 


są jak aktorzy, którzy odbyli już czyta- 
ną próbę... Oboje znają już swoje „kwe 
stje'. Djalog. idzie raźniej i żywiej... 

. - Duma zaczęła od tego, na czem 
skończył słynny zjazd ziemców. w Pe- 
tersburgu w grudniu roku 1904. -Od ra- 


zu przedstawiła rządowi długi jadłospis - 


swoich żądań. Drogą na Sztokholm do- 
szła nas jego wierna kopja. Warto go 
też uważnie przeczytać, i 

Jak wiadomo pod wpływem ` kata- 
strof militarnych w Dumie utworzyła 
się przed dwoma niespełna miesiącami 
silna większość pod nazwą „bloku dum- 
skiego*,. Weszło -dọ ` niej sześć stron- 
nictw, a to: centrum, narodowo liberal- 
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"hill rotnony. |: 


droga. jest zawsze” krótka i 


«się: możliwem. 


"nieczność przedsięwzięcia 


kiej kary i przywrócenie 


było lat- 


„wysłane ze swoich miejsc 
temu dziesięć. | rząd i społeczeństwo 


(s dodatkiem) Gena 6 fen. 
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ORGAN 


Redaktor 


- bez zastrzeżenia 


ni październikowcy, 


i lewicowi paździer- 
nikowcy, kadeci, 


postępowcy i trudowi- 
cy. Oprócz tego do bloku zgłosili swe 
przystąpienie niemal wszyscy dzicy, tu- 
dzież intelektualne grupy z Rady pań- 


„stwa, więc tamtejsze „centrum lewe“ i 


grupa akademicka. 
lok ten. ukonstytuowawszy się, 


wydał następującą odezwę, w której wy- 
jaśnia i określa swoje cele: - 


Podpisani przedstawiciele rozmai- 


tych stronnictw Dumy i Rady państwa 
są przekonani, że tylko silny, pełen ini- 
cjatywy i energji rząd może ojczyznę 
doprowadzić do zwycięstwa, że rząd ta- 


. ki musi opierać się na zaufaniu narodu’ 


i na współdziałaniu wszystkich obywa- 
teli. Spełnienie następujących warun- 


ków stanowić powinno najbliższe i naj- 


ważniejsze zadanie takiego rządu: 


Po pierwsze — utworzenie solidar- 
nego i jednolitego gabinetu, ` złożonego | 


z osób, które posiadając zaufanie kraju, 


„przygotowałyby ustawy, przez które u- 
rzeczywistnienie naszego- szczegółowego - 


programu w najbliższym czasie stałoby 

-Po wtóre—rzeczywista zmiana do- 
tychczasowego systemu rządowego, któ- 
ry dotąd nie opiera się na zasadzie o- 
gólnego samorządu. Nowy ten system. 
wymaga: a) ścisłego przestrzegania us- 
taw, b) współdziałania między wojsko- 


„wym a. cywilnym zarządem we wszyst- 


kich sprawach, które nie dotykają bez- 
pośrednio dziedziny operacji wojennych, 
c) zaprowadzenia. komunalnej admini- 
stracji, d) jasnej i konsekwentnej poli- 
tyki, zabezpieczającej pokój wewnętrz- 
ny i usuwającej powody do tarć między 


_narodowościami i klasami. - 


Dla popierania polityki, zmierzają- 
cej do powyższych celów, połączyły się 
z sobą te różne. partje i grupy w Du- 
mie i Radzie państwa, które uznają ko- 
rozmaitych 
zarządzeń i środków zarówno na polu 
administracji, jak ustawodawstwa. 

Srodki te i zarządzenia dadzą się 
ująć w następujące linje wytyczne: 


- . Program administracyjno-polityczny. 


1. Ułaskawienie przez cara wszyst- 
kich tych osób, które skazane zostały 
za przestępstwa polityczne lub religijne, 
o ile przestępstwa te nie miały charak- 
teru zbrodni, karanej "przez kodeks 
karny. : s 
2. Uwolnienie tych osób od wszel- 
im -ich `. daw- 
nych praw wraz z prawem czynnego i 
biernego wyboru do wszystkich ciał re- 
prezentacyjnych. > 

3. Złagodzenie kar za wszystkie 
zbrodnie polityczne i religijne, z wyjąt- 
kiera zbrodni zdrady i szpiegostwa. 


4. Odwołanie wszystkich osób, któ-. 
re z powodów politycznych. lub religij- 


nych w drodze administracyjnej zostały 
zamiesz- 
kania. 
5. Absolutne zaniechanie wszelkich 
prześladowań religijnych. o 
.. §. Zniesienie cyrkularza w sprawie 
tolerancji religijnej, który w zupełności 
wypacza ducha dotyczącego manifestu 


carskiego z dnia 17 kwietnia 1905 r. 
7. Rozwiązanie ' kwestji rosyjsko-. 


polskiej, zniesienie wszełkich ograniczeń, 


dotyczących Polaków w całem imper- 


jum, wprowadzenie ustaw, opartych na 


zasadzie autonomii, wreszcie zbadanie 


polskiej. kwestji agrarnej. 


| __/8. Zniesienie ograniczeń w prawach - 
„żydów, przet 
-wzięcie środków w celu zniesienia gra-. 


nicy zamieszkania dla żydów, zniesienie 


NARODOWY. 
. Założyciel i wydawca Jan Grodek, 


jazd M 8, otwarte codz. od 3 
do? wiecz. w Niedziele i święta od 12 do 6-tej. 
przyjmuje interesantów w sprawach re-. 
dakcyjnych od 10 do 2. 
Rękopisów ae są pan redakcja nie zwraca. — Rękopisy 
lonorarjum uważa się za bezpłatnie, 


Redakcja i administracja—-Przej 
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OGŁOSZENIA: 


_. Nadesłane na 3 stronicy wśród tekstu zą wiersz lub jem 
miejsce 1 Mr.; reklamy za tekstem 40 fen; zwyczajne 30 fen: 
nekrołogja 40 f; Ogłoszenie mate 4 f. za wyraz. 


żde ogłoszenie najmalej 40 f. 


„nia przedstawicieli 


„nie fałszywą, twierdząc, 


rzedewszystkiem zaś przedsię- ` 


zakazu uczęszczania do szkół i zakła- 
dów naukowych, zniesienie. ograniczeń 
w wyborze zawodu, wreszcie pozwole- 
nie na wskrzeszenie prasy żydowskiej. 

9. Pojednawcza polityka w «westji 
fińskiej, przedewszystkiem zaś zmiana 
składu senatu finlandzkiego. i tamtej- 
szego systemu administracyjnego, tudzież 


. zaniechanie prześladowania urzędników 


miejscowych. 
10. Wznowienie prasy ukraińskiej. 
11. Natychmiastowe zbadanie oko- 
liczności, wśród których, i powodów, dla 


„których wiele osób zostało uwiżzionych 


i wiele z Galicji wywiezionych i natych- 
miastówe uwolnienie niewinnych. 

12. Swoboda tworzenia związków 
zawodowych i zaniechanie prześladowa- 
robotniczych pod 
pozorem, że należą do niedozwolonych 
stronnictw. | E 

-= 15. Wznowienie prasy robotniczej. 
. 14. Opracowanie nie tylko ustawy 


o obronie narodowej, ale także prójektu A 
ustaw; spełniających następujący- pro- 
-gram, przez który jedynie możliwem jest 
- | zorganizowanie całego państwa i społe- 


czeństwa dla odniesienia zwycięstwa i 
zabezpieczenia pokoju wewnętrznego. 
Program ustawodawczy: 
1. Zupełne równouprawnienie włoś- 


cian z innemi klasami. 


2. Wprowadzenie ziemstw komu- 
nalnych. I | 

-.. 8, Reforma ordynacji ziemskiej z 
1890 r. | | 

4. Reforma ordynacji miejskiej z 

1892 r. 
R 5. Wprowadzenie samorządu pro- 
wincjonalnego na Syberji, w okręgu ar- 


changielskim, w okręgu kozaków Doń- 


skich, na Kaukazie. - 


6. Wydanie nowej ustawy o związ- 


kach korporacyjnych. 
~- . 7. Ustawa o spoczynku personelu 
handlowego. s: 

8. Poprawa materjalnego bytu per- 
sonelu pocztowego i telegraficznego. 

9. Ustawa przeciw opiłstwu. 

10. Normalna koalicyjna ustawa dla 
miast i wsi. 

11. Rozszerzenie sądów pokoju na 
te okręgi i gubernje, w których niema 
ich dotąd. = | 

12. Reglamentacja dla przyszłego 
spisu ludności. 

18. Wydanie” tych wszystkich ustaw, 
które mogą okazać się potrzebnemi dla 
urzeczywistnienia wyżej wyliczonych re- 
form. 
Deklarację tę po dwunastodnio- 
wych bardzo zmudnych naradach pod- 
pisali: hr. Bobrinskij w imieniu partji 
postępowo-nacjonalistycznej, kniaź Lwow 
w imieniu centrum, za październikow- 
ców postępowych—Dimitrjusow, za paź- 
dziernikowców lewych—Szidłowskij, za 
kadetów——Milukow, za postępowców — 
Jefremow, za lewe centrum Rady pań- 
stwa—baron Meller-Zakomelskij, za gru- 
pę akademicką tejże Rady — profesor 
Grimm. a 

W. odpowiedzi na tę deklarację Go- 
remykin odroczył Dumę. Był to ze 
strony rządu akt wybitnie wrogi wobec 
przedstawiciełstwa narodowego. O wra- 
żeniu tego aktu Petersburska . Agencja 
Telegraficzna podała relację tendencyj- 
że posłowie 
przyjęli niespodzianą wiadomość o od- 


„roczeniu „w spokoju“, 


Prywatne relacje, idące na Sztok- 
holm, mówią coś wręcz przeciwnego. 
Oburzenie na rząd z powodu odrocze- 


"nia Dumy ogarnęło sfery najbardziej u~ 


miarkowane. a etc 


od 5 po południu do 8 wieczór. 


seł przebywa jeszcze w Paryżu, 


Kronika polityczna. 


Qdezwa kiskupów polskich. 
KRAKÓW. „Głos Narodu“ ogłaszą 
odezwę wszystkich biskupów polskich 
do arcybiskupów i biskupów świata ka 
tolickiego, w której opisują zniszczenię 
w krajach polskich, spowodowane wy: 
padkami wojennemi. 
Odezwa prosi biskupów, aby w dnit 
21 listopada w swych dyjecezjach naka 
zali moglitwy i ofiary na korzyść krajt 
polskiego. 


Decydująca narada ministrón 
| w. usmusst ji. 
BUDAPEST. „Ast Est* donosi: 
Decydująca narada ministrów trwał 
Preze 
ministrów Bratiami zdał sprawozdanie a 
położenia i doniósł pomiędzy innymi, ŻĘ 
czwórporozutmienie zapytało sie Rumun 


czy. może liczyć na. przyłączenie się „AR si 


munji do czwórporozumienia w razie gdy. 
by mocarstwa koalicji wysadziły na Bak 
kanie 400000 armję.- Bratianu oświadczy. 
że w obecnych warunkach nie może bys 
mowy o czynnem wystąpieniu Rumunji, 


Stanowisko Rumunji. 


BUKARESZT. Ofiejalna „Azence Row 
maine" donosi: Rada ministrów, która zaja 
mowała się położeniem zewnętrznem, po- 
wzięła wiadomość o moóhilizacji Bułgargi i 
Grecji, Ministrowie byli jednogłośnie zda, 
nia, że nowe te fakta nie są zdołae zmienię 
dotychczasowego kierunku polityki rumuń: 
skiej, Dla tego pozostaną wojska rumuńskię 
nadal skoncentrowane przy granieach rumuńć 
skich. Sprawą stanu oblężenia nie zajmowałś 
się rada ministrów, 
| ATENY. „Idea* dowiaduje się z wia 
rogodnego Źródła, że układy, rozpoczęte przej 
prezesa ministrów Venizelosa z rządem ru 
muńskim, rozbiły się, 

WIEDEN. „Wiener Reichspost* donosi, 
że ustąpi wkrótce rumuński minister skarbi 
Costinenseu, który uchodzi w Ruwunji;za przy: 
wódzcę polityki czwórporozumienia, 

LUGANO. „Corriere della Bera" donow 
a} z Bukaresztu: Podług „Adeverul* powie: 
dział król, że zaczepki niemiecko-austrjac. 
kie, które tylko mają na celu czagowe obsa. 
dzenie serbskiego Dunaju, celem wolnegi 
przejazdu do Tureji, nie dają powodu: Ras 
munji do interwencji. Państwa centralne nis 
zechcą położenia na Bałkanie komplikować, 
Gdyby czwórporozumienie chciało wojska sW 
wysadzić na ląd, Rumunja postąpi, jak LEN 
kazują jej interesy państwowa. i 


- ieutralność Rumunji. 


> FRANKFURT. „Frankfurter Zeitungs 
donosi z Bukaresztu, že z kół bliskich czwóm 
porozumieniu oświadczają, iż Rumunja i na. 


"dal pozostanie neutralną, 


Flaga bułgarska już nie po- 
wiewa w Paryżu. 


PARYŻ. Na gmachu bułgarskiego po. 
selstwa nie powiewa już flsgą mimo, że po 


Z Bułgacji, 


SOFJA. Dzienniki wszelkich od: 
cieni politycznych kładą nacisk na to; 
że zarządzonej mobilizacji nie spowe* 
dowały żadne zamiary zaczepne, leci 
rząd nie zamyka oczu na powagę poło 
żenia. 

Oficjalne „Narodni Prawa” twier 
dzi, że Bułgarja chwycić się musiała zæ 
rządzonych środków, aby być przygoto: 
waną na wszelkie ewentualności; Buł 


sarja mobillzuje wszystkie siły nie tylko, 


aby być przygotowaną na odparęje wszel- 
iej próby zaczepienia swych żywotnyc 

interesów, lecz aby i uzyskać pod naj- 
korzystniejszymi 

go nie może się obyć. 

Mobilizacja postęptiśe chyżym kro- 
kiem. Wojska są bardzo dobrze ubrane, 
mają cieple uniformy I bardzo dobre 

zuwie. Oczekuje się, że armja bułsar- 
za kilka dni zdolna będzie wy- 
pole. 
ORK. 
donosi z Sofii: 

Posłewis czwórporcozumienia od- 
wiedziii w piążtak wieczorem prezesa mi- 

istrów Radosiawowa. Następnie wre- 
tzyłi przez posła rosyjskiego nowe pro- 
pozycje swycn państw. 

Twierdzą, że posłowie rosyjski i 
wioski opuszczą wkrótce Soiję; posło- 
wie angielski i francuski zamierzają po- 
zostać nadał. 

SOFJA. 
Prawa“ donosi: Pk 

Protokuł o oddaniu odstąpionych 
przez Turcję dzielnic podpisali już przy- 
byl: do Dimoetyki delegaci tureccy i bul- 
garscy. | 


warunkami to, bsz cze- 


„Associated Press“ 


Półurzędowa „Narodni 


2 Grecji: 

ŁO: DYN. Jak się dowiaduje Biu- 
ro Reutera, Sir Edward Grey przyjmo- 
wał po kolei posłów: greckiego, rumuń- 
skiego i serbskiego. Poseł grecki oświad- 
czył, że otrzymał telegram od swego 
rządu z. doniesieniem, iż mobilizacja 
Grecji jest tylko środkiem elementarnej 
ostrożności, 

ATENY. Doniesienie urzędowa kła- 
dze nacisk na to, ża mobilizację należy u- 
ważać jako średek zabezpieczenia Grecji od 
wszelkich seweutualuości, 

Stan oblężenia w Miacedeniji, 

MEDJOŁAN. Z Aten donoszą dzien- 
niki, że izba grecka zebrała się w środę 


i wyraziła swą zgodę na ogłoszenie sta- 
nu oblężenia w Macedonji. Greckie wła- 


dze wojskowe zajęły parowce, koleje i. 


wstrzymały ruch towarowy. 


Ofiarowanie kredytu Grecji 
we Francji. 


, ATENY. „Moszager G'Athenes“ dowias 
duje się, że Francja wyraziła swą gotowość, 
uchwalenia rządowi greckiemu kredytu w 
wysokości 100 milionów franków, celem po- 
krycia wydatków wojskowych, 
Dążenia Anglji i Francji. 
KONSTANTYNOPOL. Nie ulega już 
żadnej : wątpliwości, że Anglja i Francja 
dążą stanowczo, aby Saloniki zyskać, jako 
najnowszą podstawę działania. Francuscy 
i angielscy oficerowie bawili niedawno te- 
mu w Sałonikach i w porcie znajduje się 
już kilka ładunków okrętowych z amunicją; 
przyg.towano tam wszystko do wy- 
lądowania wojsk. i 
Miezmierna Hośč rannych pod 
Gzliigoli, 
KONSTANTYNOPOL. Podług donie- 
sień z Dardaneli, używają Anglicy i Fran- 
cuzi 31 okrętów o pojemności 6 do 12000 
tonn do odwozu rannych z półwyspu Ga- 
lipoli. À 
Rokosz w wojsku indyjskim. 
KONSTANTYNOPOL, Podług wycho» 
Ażącego w Bagdadzie pisma arabskiego „Sa- 
„da il Islam", wytuchł rokosz pomiędzy woje 
skami indyjskimi. Dowództwo angielskie mne 
glało wskutek tego kilka bataljonów odesłać 
s powrotem do Indj. 


Zaniepokojenio w Serbii. 
WIEDEN. Podług doniesień z Ni- 
szu, panuje tam wielkie zaniepokojenie. 
Nastęrca tronu Aleksander przybył do 
Kragujewaczu, gdzie odbyła się rada ko- 
rona. 
Odjazd zastępcy posła niemiece 
kiega z Konstantynopola, 
KONSTANTYNOPOL. Księcia Hehen- 
lobe Laugenburg, który zastępował posła 
niemieckiego barora Wangenheimą w czasie 
jego nienbecności, przyjął sułtan na audjen- 
oji pożegnalnej, 
Powożanie nowego rocznika 
we WMioszech, 


„ ZURYCH „Neue Zuricher Zeitung” 
dowiaduję się z Genewy z bardzo wia- 
rogodnego źródła, że Włochy powołują 
w najbliższym czasie nowy rocznik pod 
broń. Powołanie nastąpi wkrótce, lecz 
żołnierze zaciągnięci zostaną przy końcu 
zimy aibo na poczatku wiosny 1916 r. 
Zarządzenie to wywołane zostało mobi- 
iz bulgarska. 


Skutki 


LONDYN, Komisja, zajmująca się 
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stwierdzeniem wyrządzonych przez na- 
pady „Zeppelinów* szkód na wschodnim 
wybrzeżu angielskim, zajmowała się 697 
ponanai z powodu obrażeń ciała, Z 
tórych 178 przypadków było śm.ertel- 
nych i 10.287 podaniami o odszkodowa- 
nie. Wskazuje to na większe szkody, 
niż te, o jakich anglicy dotąd mówili. © 
Śmierć przywódcy socjalistów 
amgieśskichą 
LONDYN. Przywódea secialistów an- 
gielskiech Keir Herdie umarł w Giasgowie. 
Bota austrjacka: 
WIEDEŃ. Rząd sustrjacki wręczył 
ambasadorowi amerykańskiemu w Wied- 
niu odpowiedź swą na ostatnią smerykań- 
ską notę. Rząd austrjacki podirzymuje na. 
dal swe zdanie, że dostawy wojskowe i 
amunicji Stanów Zjednoczonych przekra= 
czają dozwolone granice, 
Ukazanie się nurkowców nie= 
mmieckich w morzu Czarnem 


BUDAPESZT. Z powodu ukazania się 
niemieckich nurkowców w Morzu Czarnem 
przestały okręty kursować na linji Odessa— 
Reni, 


Słorpedowanie francuskie= 
go okrętu: 

LYON. Z Dunkierki doneszą: Okręt 

francuski St. Pierre storpedowano w noty 

z 22 ua 23 września w kanale. Zatonął bare 

dzo szybko, Kapitana i 4 ludzi z załogi u= 

TA(ORaBO. 


Bziałziność zustrjackc=wę" 
gierskiczo nurkowca« 


FRANKFURT. „Frankfu:ter Zeitung" 
donosi s Aten: W morzu libyjskim zatonio= 
"ny został francuski parowiea g żywnością, 
Miał on 5000 ton pojema. i wiózł węgle z Mal- 
ty na Cypr. Nurkowiee miał chorągiew au- 
stryjacko-węgierską, Załogę parowca zawez- 
wano przed ostrzeliwaniem, aby weszła na 
łodzie. 

Dymisja włoskiego ministra 

marynarki. 


BERN. Prasa włoska donosi, że król 
przyjął prośbę o dymisję włoskiego mini- 
stra marynarki Vidalo, 


Obwieszczenie. 


Wszyscy powracający i wszyscy ci, 
którzy w ostatnich czasach powrócili do 
swoich mieszkań powinni o tem złożyć w 
Delegacji Kwaterunkowej przy Magistracie 
piśmienne zawiadomienie, poświadczone 
przez gospodarza domu, 
Za niestosowanie się do powyższego, 
gospodarze również będą odpowiedzialni. 
Mag strat. 
Delegacja Kwaterunkowa. 
Schoppen. 


Kalendarzyk. 


DZIŚ: Kożmy i Damiana, 
JUTRO: Wacława Kr. 
Wschód słońca o godz. 5 m. Bt. 
Zachód 3 2 2 DB „ 348. 
WYPOŻYCZALNIA Tow. „Wiedza” oł- 
warta codziennie cd g, 5—8, w niedziele i świę- 
ta od g. 10—1, 
WYPOŻYCZALNIE Tow. Krzew; Oświa- 
ty otwarte są w Środą od godz. 4—85, w nis- 
dzielę i święta od 1-ej—l-ej, 


MONIKA miejstowa | sasedrha, 


Z Tow. oświałowsgo „Wiedzać”, 
{a} W dniu wczersjszym w lokalu 
Resursy rzemieślniczej przy ul. Widzew- 
skiej pod Nr. 117 odbyło się w I terminie 
ogólne roczne zebranie członków Towa- 
rzystwa oświatowego „Wiedza” (Pigtrkow- 
ska 108). 

Po zagajeniu zebrania przez prezesa 
zarządn, adw. Wacława Zajkowskiego, na 
przewodniczącego brad powołano meć. 
Jana Stypułkowskiego, który ze swej strony 
na asesorów zaprosił panią Cholewieką i 
księdza Wyrębowskiego, Pióro trsymał p. 
Bigalke. 
Następnie sekretarz Tow. odeżytał 
sprawozdanie z działalności Tow. za dwa 
lata, 1913-1914, oraz 1814-1915, ponieważ 
ostatnie ogólne zebranie ezłonków Tow. 
odbyło się we wrześniu 1918 roku, a w 
rokn ubiegłym z powodu wypadków wo- 
jennych ogólnego zebrania nie zwoły- 
wano. 

W reku 1918fI814 Tow. funkejouo- 
wałg zupełnie prawidłowo, zarząd ubwo- 
rzył następujące sekeje: 1) bibijoteczną, 
2) odczytową, 3) koncertową, 4) czytanko- 
WĄ, 5) czytelnianą 
chodów niestałych. 
Posiedzeń zarządy edbyfo 25. rasy 

W ten sposób Tow. funkeljonowało 


i w następetsie 8) dod 
| -f będzie takie wypożyczalnie 


de wiosny 1914 roku i po ostatniem Ze- A dan 


GAZETA ŁÓDZKA 


braniu zarządu dnia 12 maja 1914 T. zae 
wiesiło na lato smaje czynności, mając 16 
w jesieni wznowić, ; 

Pa wybuchu wojny kiłku członków 
zarządu wyjechało z Łodzi, pozostali byli 
również zaabsorbowani innymi sprawami, 
zarząd nie zbierał się weale 1 tylko 2 
bibijofeki „Wiedzy” samoistnie koBiynua- 


wały swą działalność. 


Dopi:rs w końcu grudnia 1914 roku 
zeżrali się pozostali członkowie zarządu 
i dokompletowawszy się po części przez 
koopłację nowych członków, postanowili 
w miarę możności dalej pracę oświatową 

rowadzić. 

Na razie zebrało się wiele spraw na- 
tury gospodarczej i administracyjnej, ktore 
trzeba było załatwić niezwłocznie, aby 
istniejące bibljotski mogły być czynne i 
nadał. Najważniejszą była sprawą uzy- 
skania funduszów i to pochłonęło wiele 
czasu i praep. ` 

Próbowano uruchomić sekcję ończy» 
tową i koncertowa, lecz wobec trudności 
technicznych próby le spełzły na niczem. 

W ostatnich czasach, dzięki ofierze 
Sekcji Szkolnej K.O. w sumie tysiąca rb. oży” 
wila się znacznie działalność Towarzystwa, 
mianowicie przez otwarcie kursów dla anal- 
fubetów. 

Ogółem w roku 1914-15 zarząd ad= 
był 20 posiedzeń. 

Z liczby pierwotnych członków Za» 
rządu wystąpiły następujące osoby: p. p. 
Majewski, Domański, Jasiński, Waleński, 
Perzyna i panie Dutkiewicz i Majewska. 
Nieobseni w Łodzi z powodu wojny dr. 
Miitelstaedt, dr. Goldenberg, dr. Gromski 
ip. Cierpiński, |. 

Przez kovptację przyjęci byli do za» 
rządu: dr. Gromski, p-na Racięska, panna 
Rothertówna ip.Langner, p. Jasiński wstą- 
pił pvorownie do zarządu. Mandaty podzie= 
lono jak następuje: prezes p. Zajkowski, 
sesretarz dr. Czarlieki, skarbnik Niemirko 
i członkowie Jasiński, Izydorczyk, panny: 
Gontarska, Hansenówna, Rothertówna, Ra- 
cięcka, p. Kotynie, p, Zygmunt Mittelstedt 
i Dingner. 

Nastzpnie sprawozdanie z działalności 
bibljoteki I przy ul. Piotrkowskiej 103 od- 
czytał kierownik p. Izydorczyk. Założona 
przed laty pięciu, książnica fa ma za sobą 
okres poważnej działalności oświatowej i 
wielką wartość społeczną, jako czynnik po- 
pularyzowania wiedzy, niezawsze dostępnei 
zastępom rzesz najwięcej łaknących oświa« 
ty. Statystyka wykazuje ciągły wzrost 
czytelnictwa pośród mas ludowych, dotych- 
czas pod tym względem biernych. 

Bib joteka I jest czynna codziennie od 
gedz. 5 do 8 wiecz., a w dni Świąteczne 
od 10 ravo do 1 po poł. 

Opłata miesięczna wynesi5 kop., wpis 
5 kop. Zastawu nie pobiera się. Człon- 
kowie Tow. korzystają z bibljoteki bez 
płatnie. 

Księgozbiór zawiera 4423 dzieł, w tem 
2455 tomów dzieł powieściowych, 384 
poezji i dramatu, 307 dla młodzieży 11346 
naukowych. Stosunek poczytności czytel- 
nictwa wyraża się następująco: powieść 
543, poezja i dramat 17%, młodzieży 48% i 
uaukowych 20g. W dniu 31 sierpnia r.b. 
korzystały z bibljoteki 1574 osoby, w tem 
967 mężczyzn (61,6%) i 607 kobiet (28,4%). 

Poś ód czytelników było 1485 pola- 
ków (91,4%), 111 spolszeczonych niemców 
(7%), czechów 4 i żydów 24 (1,5%). 

Według zajęć przeważają robotnicy 
(572) i rzemieślnicy (265), czyli 40,5g o= 
gólnej ilości, następnie handlowców 121, 
biuralistów 231, nauczycieli 187, techn'- 
ków J3, zawodów wolnych 20 i bez okre- 
ślonego zajęcia 66 razem 37,5%, w końcu 
249 uczniów (225). | 

W okresie sprawodawczym korzysta- 
ły cgółem z bibljoteki 2882 osoby, w tem 
z roku 1918 pozostało 1024 osob, gapi- 


sało się nowych 1858, przestało abonowsć 
1208. 


144005. W obiegu każda książka była, z 
powieściowych 44 razy, poezji i dramatu 
13, miodzieży 38 i naukowych 16 i tym 
nadzwyczajnym ruchem tłumaczy się wczes- 
ne niszczenie księgozbioru, 

Więtsze cfiury w książkach zlożyji 
pp. Zimiński, Zakrzewski i Djanowicez. 


De kasy z I bibljoteki wpłynęło 810 | 


rb. 87 kop., zakupione książek za sumę 
285 rb. 10 kap. 


Bibljoteka druga na przedmieściu Ba- | 


łuty została załośoną przed trzema lawy. 
Służy ona potrzebom eczytelnietwa wyłą- 
cznie tej dzielnicy. |. 
Frekwencja II bibljoteki była mniej- 
„szą od I, dd kasy wpłynęłe 208 rb. 26 
kop, Książek zakupiono sa sumę 307 rb. 
-55 kopo OE ; 
| Tow. w miarę możności, zakładać 
pomniejsze i 
-ha innych krańcach miasta. A> 
Dziaiałuość sekcji odczytowej, poga- 
ek dia młodzieży i czytanek dla dzieci 


W ciągu 693 dai wydano tomów | 
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zarówno jak i koncertowej, Z powodu wya 
buehu wojny, uległy chwilowemu zawies 
szeniu., Cieszyły się zwłaszcza wielkim gge 
interesowaniem czytanki dla najmłodszej 
dziatwy, wygłoszane co niedzielą kilka 
naraz Sulach fabrycznych, z frekwenej 
17 tysięcy zgorą dzieci, Czytanki jlustrc= 
wane obrazami niknąeymi. Również gnage 
ezenie niezwykłe kszłałe miały niedziel. 
ae koncerty popularne, poprzedzane cha 
rakterystyką mistrzów sława i pieśni, da. 
starezając zarazem szerokim sferom pracu. 
jącym Bzlachetnej i przystępnej rozrywki 
w dni świaieczne. 

Sekeja czytelniana pod kierunkism 


r. M. Cierpińskiego tzynna była 382 dni 


korzystało z niej 5708 osób. 

Liczbę czasopism i dzienników pø 
większena z 77 do 93, w tem y7 ezago. 
pism i 18 dzienników, roezszerzana w ten 
sposób czytelnia obejmowała całokształt 
widnokręgu prasy polskiej łącznie z ze 
kordonową. Zamknięta czyielnia zostałą 
z dn. 25 X 1914 r. Sprawozdanie z Sek- 
cji nauczania analfabetów wygłosił p. das 
siński. Sekcja uruchomona została z dniem 
19 kwietnia roku bież. w lokalu szkoły p, 
L'dji Berlachowej, udzielonym bezpłatnie 
Organizatorką Sskeji była panna Janina 
Ferencawiczówna, w ciągu trzech miesięge 
cy pierwezych jedynie zatrudniona przy 
nauczaniu dorosłych anaifabetów. Obecnie 
wykłady prowadzone są przez p. Eugenję 
Brochocką i p. Jerzego Zakrzewskiego, 

Wykłady odbywają się codziennie od 
godz. 5 do 8 wiecz. i uczęszcza naj ta» 
kowe 120 osób w czterech kompletach. 

Następnie odczytano sprawozdanie 
skarbnika, jak również sekcji dochodów 
niestałych. « 

W dniu 1 października 1913 r. saldo 
kasowe stanowiło sumę 633 rb. 52 i pół 
kopiejki, do dnia 31 sierpnia 1915 roku 
wpłynęło do kasy 5109 rb. 19 kop., z te- 
go wydatkowano 5,121 rb. 7 kop, tak 
iż na 1 września roku bieżącego pozo- 
stało w kasie Tow. 621 rb. 64, kop. 

Ze składek członkowskich wpłynęło 
1,182 rb. 45 kop., z ofiar dobrowolnych 
od I-go Tow. pożyczkowo-oszczędnościo* - 
wego 50 rb. 40 kop, od Il-go Tow. pos 
życzkowo-oszczędnośc. 50 rb., z sekcji 
oświatowej Komitetu Obyw. m. Łodzi 
1,000 rb., za pośrednictwem redakcyj 
pism 44 rb. 20 kop. i różnych ofiar- 
22 rb. 26 kop. 

Z odczytów wpłynęło 29 rb. 85 kop., 
z koncertów 705 rb. 23 kop., z Czytelni 
pism 69 rb. 40 kop. i z czytanek dla 
dzieci 335 rb. 99 kop. 

Powyższe sprawozdanie, fak również 
i sprawozdanie komisji rewizyjnej przy . 
jęto, poczem wybrano przez głosowanie 
nowy zarząd, do którego weszły nastę” - 
pujące osoby: dr. B. Czaplicki, mec. J. 

typułkowski, Andrzej Niemirko, mec. 
Wacław Zajkowski, Edmund Jasiński, 
Józef Radwański, Karol Izydorczyk, Kon- 
rad Fiedler, Władysław Langner, ksiądz 
Wyrębowski, Stan. Chelmicki, oraz pan- 
na Jadwiga Rotertówna—jako członkoe 
wie; zastępcy pp.: Stan. Łaziński, Edm. 
Fajfer, Alfred Dominikiewicz, Helena 
Cholewicka, Jan Wojciechowski i Wac- 
ław Ereciński. W końcu przez aklamację 
pozostawiono w komisji rewizyjnej pp. 
Bron. Jasińskiego, ;Stan. Zielińskiego i 


Józefa Pogonowskiego. 


£Z kooperatywy „Metalowiec, 
(3) Wezoraj po poł. w sali jadalnej fa= 
bryki „Wioklera, Gaertnerai Bormana* przy 
uł. Mikołajewskiej pod Nr. 84 w trzecim ter- 
minie odbyło się ogólne walna zebranie Sło- 


| warzyszenia spożywczego „Metalowiec”. 


Po zagajeniu obrad przez prezesa sa- 
rządu, p. Franciszka Małolepszego, na prze” 
«odaiczącego zebrania powołano p. dukóba 
Ketta, na asesors p. Romana ledebskiego, 
oraa ra trzymającego pióro p. Wilezyńskiew 
go. Odczyfaao sprawozdanie s działalności 
zarząd, araz kssówe, które przedstawią się 
jsk następuje: 

Kooperatywa utworzona została w dniu 
23 marca 1015 roku i przy salożeniu liczy* 


| ła 101 csłonków, Do dnia 10 sierpnia wye 


pisało się a kooperatywy 13 członków, tak 
iż obecnie pozostaje 88, Na kapitał obroto* 
wy całonkawie słożyli wpisów i udziałów na 
sumę 146 rb. 05 kop. 

Przy tak małym kspliale w ciągu pię” 


eu miesięcy aekoniono towarów na sume 


8802 rb. 68 i pół Lopiejki. 

Rachunek sprzedały towarów przedsta« 
wia sią następujace: w mercu Bprzedana na 
sumę 274 rb, 82 kop, w kwietniu za 11732 
rb. 51 i.pół, w maju za 912 rb. 12 i pół 


| kop, w czerwcu 297 rb, 09 kop, w lipcu za 


519 rb, 68 kop, i da 10 sierpnia 112rb. 4I 
kop: 

Na urządzenie kooperatywy wydaika” 
wana 3 rb. 70 kop., na przejasdy i przewóż 
prowiańtów i drebie wydatki 98 rb. 15 1 
pół Kopiejki, sa wynagrodzenie dla 3 całon= 
ków zarządu, zajmujących się sprzedażą i £8< 
kupem wydatkówano 74 rb, Kooperatywa os 
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tray mała bezpłatnie od zarządu fabryki firmy 
„Winklera, Qaertaer i Borman” lokal a fa- 
Ba kuchnią robotniczą w sutsrynie 
danej, ' | 
(|. Czysty zysk osiągnięty został w sumie 
159 rb. 85 kôp. ORIE 
„Pewyższe sprawozdanie zarząda wywa- 
łało obszerne debaty nad działalnością zas 
rsądu i krytykę prówadzsnia kooperstywy, 
tkłerowaną ku ulepszeniu przysziej procedu- 
ty prowadzenia kooporatywy, Uznano, iż lo= 
kal kosperatywy jest nieodpowiedni i posta- 
Aowiono wysznkać nową siedzibę, W spra- 
-i8 wybrania odnodnego purktu na nową 
Bledzibę kooperatywy polecona zarządowi po- 
teztmieć się z zarządami kooperatyw robot- 
niosych „Związkowiec* i „Robotnik, 

„ Wkońcu wybrano nowy zarząd, w liez- 
ble 5 ozłonków, a mianowicie: Gizgier, Ja- 
kób Kott, Izdebski, Kosiński i Osiński, oraz 
sastępca Tomczak. Do komisji rawizyjnej 
wsmzli jako ozłonkowie Zakrzewski, Skrobi- 
asewski i Fiszer, oraz zastępey Nowaki To- 
Yolskj, | T 

. . . Z Resursy Fzemieślniczej. 

.(a) Zarząd Resursy rzemieślniczej chrze- 
 faijańskiej (Widzewska 117) zwrócił się do 
właściwych władz oraz do Delegacji zapro- 
OEE miasta ze staraniem o uzyska” 


nie przepustek na przewóz z okolicy artyku 


łów żywności, kartofli, kapusty itp... 
se. ZA Nabożeństwo różańcowe. 
Ag) W piątek przyszły we- wszyst- 
kich kościołach katolickich rozpocznie się 
nabożeństwo różańcowe, które odprawiane 
będzie codziennie w godzinach przedwie- 
czornych przez cały miesiąc październik, 
Stowarzyszenie Rząd ców 
nieruchomości m. Łodzi komunikuje, że sprze- 
„daż książek domowych i kart meldunkowych 
odbywa się tyłko wyłąsznie przy Stowarzy- 


szeniu Rządców nieruch, m. Łodzi, Jednocze». 


śnie zawiadamia pp. właścicieli i rządców 
domów, że na zasadzie $ 11. rozporządzenia 
policyjnego z dn. 89 15, 6 tygodniowy 
termin do zaprowad, mełd. upływa z dniem 
26 października, 


Opłata za przepustki. 


(h) Ponieważ wiele csób zwraca się do - 
prezyd um policji o wydanie im przepustek- 
bezpłatnych ma wyjazd do miejsc oknpowaa 
„nyeh, lub też za granicę. zwracamy: uwagę, 


dù osoby te winny się zaopatrzyć w dowó- 


„dy ubóstwa wydane przez magistrat; lub bur- ` 
mistrza w miejscowości zamieszkanej przez ` 
osoby, dla przedstawienia takowych w pre=- 


zydjum. ; 


Kary za jazdę bex przepustki. 
(2) W ciągu ostatnich dni komendan- 
iury miejscowe w miasteczkach, leżących ` 


między Łodzią, a” Warszawą. skązały na grzy- 
„.Wny, do 50 mrk; kilkadziesiąt osób. 


„dzia 


- Legitymacje dia pracowników 


me dzielnic xapomogowych. 

- (b) Pracownicy dzielnie zapomogowych 
otrzymali legitymacje, z wyłuszezeniem ja- 
kie stanowisko zajmuje dany osobnik w K. 
N. P?B. ` T E 
ka Dezynfekóje sanitarne, 

(() Komisja sanitarna zaczęła prze- 
prowadzać dezyniekcje w tych- domach, 
gdzie grasowały i grasują jeszcze. choroby 
zakażne, 

„Dotychczas 
iłość takich domów, mieszkańców odprc- 


wadzono też do zakładu  dezyniekcyjnego. 


na uł. Sredniej, gdzie ich wykąpano i zde- 
zynfekowano 1zeczy.. a R 
MONE Za antisanitarne 
utrzymywanie piekarai zamknięto z polecenia 
policji piekarnię przy ul. Średniej 44, wła» 
.Bności Binensztoką. | 
l B. zostaje prócz tego pociągnięty do 
wdpowiedzialaości. a SA 
BJ Zakaz handfiu ulicznego. 
() Policja 3 ucząstku zakazała han- 
dłu ulicznego na trotuarach w około placu 


„Ginzberga (róg Brzezińskiej i Łagiewni-- 


ckiej) który tamuje ruch ogólny w tej dziel- 
nicy. | „ra 
Konfiskata produktów. 
(h) W ostatnich dniach zolicja skonfi= 
skowała wiele produktów spużywezych pray- 
„wożonych z okolic bez należytego pozwo- 
lenia, i 
Za sprzedaż ėbleba 
ciepłego skazany został właściciel sklepu 
przy ulicy: Wschodniej Nr. 54 M. Rapaport 


na 14 dni kezwżelędnego aresztu. Jest to już - 


trzecia kara, jaką R. odsiaduje w przeciągu 
bieżącego miesiąca, 
mokotmie 
= . ków żyd. 
(a) Rodziny tych robotników, którzy u- 
<yskali pracę ża podreduiotwam biura regi- 
straoyjnego dla robotników żydów i 
chali na miejsce pracy, winny sią zzłosić do 
kancelarji tegoż biura Ojgiństa 14, po ode 
biór swych paszportów, ; nA 
Wsparcie dla podupadłych Espcówa 
(h) Komiiet wsparć dla podupadłych 


z biura pogistracyjnego dia 


sali - 
| tro i pojatrze od 8 


„błatt* w tych dniach piekarz L Klajnman, 


„Stróża i stróżkę i tak został pobity, iż do 
_poranionej ofiary zawezwano pogotowie, 


i „| niono kradzież z wi*n aniem 
Osoby te wróciły z powrotem do Ko» |. 


-0za8 nic w obieg nie puszczono i też puszczać 


już zdezyniekowano dużą 


i :ozyúcy wyznaczył 


-<k lkaset osób i to przeważnie miejscowych. 


wyjew 


"no, położona w odległości 10 wiorst od 
| Łodzi, nawiedził wczoraj podczas srożącej 


zagrodzie włościanina Michała Kiebsza i 


G 


kupców przy Tow. dobroszynnośći w b. ły- 
godniu wypłaci 2500 rb. 
Wypłaty te odbywać się będą dziś, ju- 
ojat 5 p. poh l 
Z kćzpłatniej kuchni dziecięcej: 
72 - (Długa 934 
() Zarząd wspomnianej kuchni bez- 
płatnej wydał Sprawozdanie z działalności 
R k a A lipiec i sierpień, z 
o widać, iż w miesi i - 
no 9140. obiadów, a: kiku 
Dochodu było — rub. 5 . 89. - 
Wydatków $ s i kop 38. 
© Deficytu -» 186 59. . 

„W miesjąci sierpnin. wydano 9670 

obiadów. | 

Dochodu było — rb. 18 kop, 42, 

Wydatków , s 194 „ 42. 

Deficytu s 176, 
Pomimo miesięcznego niedoboru — 
który zarząd ma do pokrycia, ostatni je- 
dnak działa nadzwyczaj owocnie, wszelkie- 
m aa AE swe danie, 
ubogiej dziatwie przeszło 300 bezpłatn 
obiadów dame. śmie: 

> 2 kooperztywy gazeciarzy. 

i (h) Zarząd: kooperutywy otrzymał a: 
wiadomienie od Sekcji. opałowej przy magi- 
stracie, iż na skutek jego prośby . może on 
otrzymać węgle dla swych azłonków w c6- 
nie, nlgowej, 


. 


i Ukaranie woźniców. 
Q) - Za wjazd do minsta wieczorową 
porą bez oświetlonych latarek zostało ska- 
zanych czterech furmanów po 30 marek 
grzywny każdy. 


Gruhiański stróż, 


| AZETA ŁÓDZKA. 


stąd z kierunkiem wiatru szerzył się Z 


błyskawiczną szybkością. ZEL 
Przerażona ludność rzuciła się na 
ratunek swego mienia, ale daremne okaza» 


ły się wysiłki ludzkie, gdyż szałejąca wis 


udzielając ` 


(0) Jsk donosi dzisiejszy „Lodzer'Volks- - 


który poszedł nabrać wody pod Nr. 32 przy 
ul. Passaż Szulca, został napadnięty przez 


- © gotajemny wyszynk. 
(b) Poliuja, dowiedziawszy się o tem, 
że właścicielka piwiarni przy ul. Mikołajewa 
skiej 7 Helena Szapszyńska zajmuja się po- 
tajemnym wyszynkiem wódki, udała się na 
miejsce w gelu dokonania rewizji, Rewisja 
ta dała pomyślny rezultat, gdyż znaleziono 


więks.ą ilość wódki. Wódkę skonfiskowaao, 


a 8z. pociągnięto do odpowiedzialności. 
a Kradzieże. 


- (m W ciągu ostatnich dwóch dni doko- - 
nano Fnastępujących kradzieży: W mieszka; 
niu Herszła bewkowioza (Lutomierska 11): 
skradziono -190 : mrk. gotówką, oraz. różne 


Tzeczy; z mieszkania przy ul. Aleksandrow= 
skiej 93 — różne rzeczy wartości 158 mrk, 
Ma ulicach miasta roziepione zostało 
ohwieszczenie następującej treści: 
Dziś w nócy w zakładzie grafiesnym 

S. Manitius przy ul. Pańskiej Nr. 87 popeł- 


Skradziono 50080 rb. 
w 5 rub. somach 

tutejszego wydziału finansowego Urzędu Star- 
szych Zgromadzenia kupców m, Łodzi i bódz 
kiego Komitetu Giełdowego. 
| Wyżej wymienione 5 rublowe bony są 
„zupełnie nowe i nie były jeszcze w obieg 
puszczone, GA BAY Ba 
© Serja T, 
Z tej serji T bonów rublowych dotych- 
aię nie będzie. .. : ; 
|  ,- Wobec tego wszystkie bony są nieważ- 
ne. Publiczność bardzo. łatwo może uchronić 
się od strat bacząc na to i nie przyjmując 
5 rubłowych bonów serji T. . 

Wydział finansowy za pochwycenie zło- 


i000 marek nagrody 

i decyzję, komu ta nagroda ma być przy 

„Dana, mnie powierzył, Nagrodę temu wy= 

płacę, kto wskazówkami swemi przyczyni 

się do wykrycia złoczyńcy. . | 

Wszelkie wskazówki należy zgłaszać 

w biurze sekretarjatu cea.-niemieckiej Pre. 

kuratury, w gmachu dawa. Rosyjskiego Bane 
ku Państwa. 

Łódź, d. 26 września 1915 r, a 
+. Cca. niem. prokurator 
Maciaszek, 

: ę 2 Mileszeka 

(c) Corocznie w pierwszą niedzielę 

po 23 września, obchodzono w Mileszkach 

odpust ku ćzei Św, Tekli, na który ścią” 

gnęły z Łodzi i okolicy dziesiątki tysięcy 

osób. 5 

„Odpust ten obehodzony wczoraj, nie 

przypominał wcale uroczystości z czasów 

przedwojennych, gdyż zgromadził zaledwie 


Ta też skromniutko przedstawiała się uro 
czystość wczorajszą w starym-drewnianym 
kościołku podziurawiosym pociskami i g- 
kolozym grobami poległych. wojowników. 

. Pożar dwuch wsi, 
(g) Wieś Kalino, w gminie Wiskit- 


się wichury straszny pożar. Ogień uka- 
zał się o godzinie 9 rano prawie w samym 


środku rozległej gęsta zatudowatej wsi, w 


poż Wielka Kwatera Główna. 


chura rozrzucała snopy ognia tak, „że pła= 
mienie wybuchły jednocześnie w lieznych 
domostwach szerząc coraz większą panikę 
śród mieszkańców wioski i coraz większą 
zagładę w dobytku. 
|,  JmŻ znaczna część wioski stała w 
płomieniach gdy przybyła na ratunek straż 
ogniowa ochotnicza ze Rzgowa i wyłężyła 
wszystkie siły, aby niszczący żywioł opa- 
nować, ale napróżne, pożar podsycany 
wzmagającą się wichurą, szerzył się siłą 
niepowstrzymaną. To też w niespełna pół 
godziny po wybuchu pożaru, z ogólnej licze 
by 84 zagród Kaliny, 27 przedstawiało je- 
dno wielkie może ognia. i 
Nie dość na tem, z Kaliny wichura 

przeniosła ogień do vddalonej o wiorstę 
wsi Tadzin, gdzie najprzód spaliła się za- 
groda Piotra Baranka, a następnie 2 inne 
zagrody, lecz tu, dzięki odległości pozosta- 
łych zagród pożar umiejscowiono. - 

` Ogółem w obu wioskach pożar stra- 
„wił doszczętnie 80 zagród, liczących zgó- 
rą 100 budynków, a w tem 80 stodół, na- 
pełnionych iegorocznemi zbożami. - 
Pastwą pożaru stały uię niemal wszyst- 
kie sprzęty domowe, żywnościowe, w tem 
znaczne zapasy sprzątniętych już kartofli. 
oraz narzędzia rolnicze i gospodarcze. 
ogniu zginęło kilkanaście sztuk 
trzody chlewnej i mnóstwo drobiu oraz 
krów stojących na uwięzi, 
"Bydło i konie ocalały tylko dzięki 
temu, że wypędzonoa je na pastwisko. 
Podczas rozpaczliwej walki z żywio- 
iem- kilka osób uległo oparzeniu rąk i 
twarzy. 
Skutkiem pożaru. około 40 rodzin po- 
zostało bez.ehleba i bez.dachu nad głową. 
Straty spowodowane pożarem w bu: 
dynkach i mieniu ruchomym przewyższają 
100000 rb. 


Przyczyny pożaru na razie nie wyjaś- 
niono. DE | 


„26 września rano. —Urzędowo. 
Z widowni zachodniej. 
W przebiegu od miesięcy przy- 


angielskiej, toczą się walki na wię- 
kszej części frontu, nie doprowadza- 


sposób godny wzmianki. Na wy- 
brzeże usiłowały napaść okręty an- 
gielskie przy pomocy ognia, szcze- 
gólnie na Zeebruegge. Nie odniosły 
skutku. 


stawili Anglicy 2 oficerów, 100 żoł- 
nierzy, 6 karabinów maszynowych. 
Na południowym zachodzie od Lille 
udało się przeciwnikowi wyprzeć 
jedną z dywizji naszych pod Loos z 
czołowej do drugiej linji obronnej, 
Ponieśliśmy przytem z natury rze- 
terjale wszelkiego rodzaju wbudowa- 
nym między stanowiskami. Znajdu- 
jące się w toku przeciwnatarcie, po- 
suwa się zwycięzko naprzód, Gru- 
zy byłej wsi Souchez opróżniliśmy 
dobrowolnie. Odparto zupełnie wie- 
le innych natarć na tym froncie w 
wielu miejscach z bardzo ciężkiemi 
stratami dla przeciwnika. Przyczem 
wyróżnił się szczególnie 39 pułk o- 
brony krajowej, który pcdczas usi- 
łowania przełamania się w maju na 
północy od Neuvilłe, musiał wytrzy- 
mać główne natarcie. Wzięto tu do 
niewoli przeszło 1200 jeńców, w tym 
angielskiego komendanta brygady i 
kilku oficerów, zdobywając kilka ka- 
rabinów maszynowych, 
W boju między Reims a Argo- 
nam), musiała dywizja niemiecka na 
północy od Perthes, opróżnić czoło- 


gołowywanej ofenzywy : francusko- 


jąc napastników bliżej do celu, w 


Gdy jeden okręt zatonął a. 
dwa inne zostały uszkodzone, cofnę- 
ły się. W obszarze Ypern poniósł 
wróg duże straty, korzyści nie o-. 
siągnął, W rękach nasżych pozos: 


czy znaczne straty, również w ma- 


we stanowisko, zniszczone blizko sie- - 
` demdziesięcio - godzinnym _nieprzer- 
„wanym ostrzeliwaniem i zająć dru- 


OE CO O OO AC OO O O RZEZ 


gie położone wstecz od 2-3 kilome- 
trów, Zresztą rozbiły się również tu- 
taj wszystkie usiłowania przebicia sią 
nieprzyjąciela. Szczególnie zacięcie 
walczono na północy od Mourmelon 
ie Grand i tuż na zachodzie cd Ar- 
gonów. Tutaj także nasze dzislne 


wojska najwięcej zaszkodziły napa- 


stnikowi. Wybitnie biła się półno- 
cno-nieimiecka i heska obrona krajo- 
wa. Do niewoli wzięto więcej niź 
3750 francuzów, w tym 89 oficerów. 

W walce w powietrzu, odnieśli 
lotnicy nasi sukcesy, Lotnik bojowy 
zestrzelił latawiec angielski na za- 
chodzie od Cambrai. Na południu 
od Metzu, porucznik Bolke, który 
wzniósł się w locie próbnym, strącił 
latawiec „Voisin“. Pedoficer Boem, 
który wzniósł się dla odpędzenia e- 
skadry francuskiej, wysłanej dla na- 
padu na Freiburg i składającej się z 
8 latawców, strącił 2 latawce, uciekł 
tylko trzeci. 

Z widowni wschodniej. 

Grupa wojsk generała mar 
szałka polnego Hindenburga: Od. 
parto ponowne natarcia rosyjskie na 
wschodzie od Wilejki.. Na zachodzie 
od Wiłejki toczy się zacięty bój. Na 
froncie między Smorgoniem a Wi- 
szniowem, wtargnęliśmy w wielu 
miejscach do stanowisk wroga. Wal- 
ka toczy się jeszcze. Na północnym 
zachodzie od Zaberezyny, wyrzuciło 
Rosjan natarcie nasze za” Berezynę. 
Dalej na południu pod Delatyczam 
i Siubżą dotarto do Niemna. Poj: 
mano 900 jeńców, zdobyto 2 kara 
biny maszynowe. | 

Grupa wojsk generała marszałka 
polnego księcia Leopolda Bawar 
skiego: 

Wyparto przeciwnika dalej; poj. 
mano 550 jeńców. x 

Grupa wójsk generała marszał 
ka polnego Mackensena: Położenić 
jest niezmienione. 


Z widowni południewo-wschadniej. 


Na froncie wojsk niemieckich 
nie wydarzyło się nie ważniejszego. 
l Naczelne Dowództwo Wojskowe 
Urzędowy komunikat 

- austrjacki. 

WIEDEN, 26-go września: 

Z widowni rosyjskiej. 

(Wróg usiłował także wczoraj 
rozbić nasz. front pod Nowo-Ale- 
ksińcem i użył dużych sił, Toczący 
się od wielu dni bój, zakończył się 
dla Rosjan zupełną klęską. Gdzie- 
kolwiek udało się wrogowi wtargnąć 
przejściowo do któregoś z okopów 
naszych, wszędzie odrzuciła go z du- 
żemi stratami, pospieszająca rezerwa, 
Jeszcze wczoraj popołudniu i wie- 
czorem, złarnało się na południu od 
Nowo-Aleksińca powtórzone poraz 
10 natarcie rosyjskie a na wschodzie 
od  Załoziec, odprowadzono jako 
jeńców oddziały  nieprzyjacielskie, 
które utorowały sobie drogę do sta- 
nowisk naszych, przez rozstrzelane 
przeszkody, Na froncie nad Tkwą— 
Styrem, osłabła działalność wroga. 

W Galicji wschodniej panował 
spokój. 

C. i k, siły zbrojne walczące 
na Litwie, odrzuciły przeciwnika pod 
Kraszynem na wschodni brzeg gór- 
nej Szczary, | 


Z widowni włoskiej. 

Wczoraj ograniczyła się działał- . 
ność Włochów do hardzo silnego 
ostrzeliwania szpitali czerwonego 
krzyża w Gorycji, oznaczonych flagą 
genewską. Artylerja nieprzyjaciel- 
ska dosięgła ten zakład sanitarny 5 
pociskami, z których jeden granat 
wpadł do sali operacyjnej. W beze 
pośredniej blizkości ód budynku, u- 
padły 53 pociski, Celu wojskowego 
nie miało to postępowanie przeciwne 


4 


ta 


prawn międzynarodowemu, ponieważ 
nie było tam wcale wojsk, 


Ź widowni południowe-wschodniej. 
Nie nowego. 


Zastępca szefa sztabn generalnego 
Hecfer, marszałek polny porucznik 


Przez łódzkie sfery teatralne jesteś- 
my proszeni o sprostowanie o stosunkach 
tastralnych w Kodzi całego szerogu bięd- 
nych informacji, które były wydrukowane 
w Nr. 38 „Swiata z dnia i8-go września 
b. r. 

Specialny wysłannik „Swiata“, pan 
M. 8., pisze: 

sZrzeszenie się artystów w Warsza- 
wie znalazło i tu oddźwięk. W tych wa- 
guakach zebrało się pod wodzą energicz- 
asgo organizatora i zdolnego artysty, p. 
Śsarkowskiego, Tow. które daje przedsta» 
wienia w gmachu Tow. Teatralnego. Po- 
mimo pewnych braków i zebrania sią Toe 
warzystwa trochę naprędce, teatr ten miał 
powodzenie“, 

Otóż ta część wzmianki © zorganizo- 
waniu zespołu Teatru polskisgo jest nie- 
prawdziwą, gdyż faktycznie w ub, rokn 
w miesiącu wrześniu zebrał i prowadził 
na działy Towarzystwo nie pan Szarkowski 
a pan Ludwik Szejer. Do zespołu T-wa 
wtedy należały panie: Sniatyńiska, Wisnow- 
ska, Jagniątowska, Chryzowska, Orsetti i 
Bzoslandowa. 

Panowie: A. Bzarkowski, Tartakowicz 
L. Szejer, Machalski, Olędzki, Łabędzki, 
Pilarski i Dzoslaną. 

Teatr w tym okresie, poza kilku be- 
nefisami, nie miał powodzenia, 

Czytamy w „Swiecie* dalej: 


3000066666 


GAZETA ŁODZKA. 


„Ale znowu wynikło nieporozumienie 
i rozdwojenie: 

„Obeenie jeden teatr gra w f, zw. 
Teatrze Wieltim pod dyr. Szarkowskiego, 
drugi zaś w Teatrze Polskim pod dyr. Sze. 
jera. Pierwszy Zzrzeszył w tem towa- 
rzystwie udziałowem niemal wszystkich 
pozostałych w Łodzi aktorów, drugi ko- 
rzysta głównie z pracy amatorów, rekri- 
żujących się z dawnego teatru robotni- 
czego”. 

W rzeczywistości było tak; W maju: 
przed rozpoczęciem sszonu letniego, pan 
Szarkowski z częścią artystów Teatru Pol- 
skiego przeniósł się de ogródka przy ul. 
Konstantynowskiej a następnie do Teatru 
Wielkiego gdzie po Taz ostatni grano Cara Pa- 
wła I-go 8 września. Potem grano jeszcze 
kilkakrotnie w Talji, gdzie zaś grywać bę- 
dzie p. Szarkowski w sezonie zimowym, 
dotychczas jeszcze nie wiadomo, gdyż 
Teatr Wielki zajęża Żargonowa truppa Ży= 
dowska a w Talj, jak i lat ubiegłych gry» 
wać będą artyści niemieccy. 

Nie jest więe prawdą, że p. Szar- 
kowski gra w t, zw, Teatrze Wielkim i że 
Teatr Polski prowadzony jest obecnie pod 
dyr. L. Szejers, gdyż ten ostatni był kie- 
rownikiem Teatru Polskiego tylko do 1-go 
września a od tej daty Tow. teatralne od 
dało w dzierżawę Teatr Polski panu f0. 
Szefferowi, który po uzupełnieniu perso- 
nalu nowemi siłami prowadzi w b.sez0- 
nie zimowym teatr na działy. . 

Co zaś do informacji Sz. specjalnego 
sprawozdawcy „Swiata*, jakoby p. Szar- 
kowski zrzeszyżł w swoim towarzystwie 
niemal wszystkich pozostałych w Kodzsi 
aktorów a p. Szeffer korzystał głównie 
z pracy amatorów, to najlepiej oświetli to 
wykaz artystów i artystek, pozostałych 
z dawnego zespołu i w Teatrze Polskim 
iu p. Szarkowskiego. 

I tak do zespołu Teatru Polskiego z 
dawnych należą obecnie panie: Sniatyńska, 
Orsetti, Jagniątowska i Chryzowska, 

Panowie: Machalski, Łabędzki, Olędzki, 
Tartakowicz, Piłarski, i Szejer. 


Z RZAZAZAAZAE 
pamieta Kom, Tan. | zyl. Kuchen d. #1 Wrzśi 


Do zespołu p. Szarkowskiego: Wi- 
snowska, Szoslandowa, Szarkowski i Bzoz= 
iland. 

W końcu pisze p. M. S.: 

„Na tla nowej fazy teatralnej wyło- 
niło się kilka talentów, jak A. Szarkowski, 
bardzo dobry, jako Kościuszko (pracuje 
obecnie nad Pawłem I Mereżkowskiego) 
it. d." 

Należy i to sprostować: 

Pan Szarzowski grał w „Kościuszcg 
pod Racławicami" sswsze ro'ę Katkowa a 
w Pawle I-ym rolę cesarzewieza Aleksandra, 
wymienione zaś role Kościuszki i Gara 
Pawła grywał w imprezia p. Szarkow» 
skiego stale p. Szosland. 

Jak na kilkudziesięcie - wierszową 
wzmienkę o stosunkach testralaych w Łodzi, 
to chyba dosyć nawet wyżej wyliczenych 
„niedokładności, 


para serci, 

Zapowiedziane na jutro przedsta- 
wienie Tow. im. J. Korzeniowskiego, na 
ktőrem miano odegrać sztukę S. Kied- 
rzyńskiego „Qra serc" na dochód Ko- 
mitetu niesienia pomocy biednym w 
Konstantynowie zostało odłożone z 
przyczyn od organizatorów niezależnych 
na przyszły wtorek dnia 5 października. 

Nabyte już bilety są ważne a po- 
zostałe nabywać jeszcze można codzien- 
nie w księgarni L. Fiszera. 

„(rę serc” reżyseruje p. Jan An- 
drzejewski i widowisko wtorkowe zapo- 
wiada się pod względem kasowym i ar- 
tystycznym znacznie lepiej, jak „Stary 
Mąż”. 


Szkok wszystkich robót ręcznych, 
bailu białego i kolorowego oraz na” 
uka kroju i szycia bielizny. Uczeni 
ce otrzymają patenty. Ceny zniżone. 
Zapis uczenic od g. 10—2 po poł: 
w Szkole kroju A. KOPYDŁOWSKIEJ 

ul. Piotrkowska 154. 
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Stan rachunków od 1 Maja po dzień Il Września 1915 r. 


Przewodnsicząch Sekcji Kontroli i Sfaiysinki: Si, Zadborski, 


f . 


RETN 


Rozpowszechnianie 


Fedakter | wydawca dan Gredak (m p, Przejazd jo 


Skarbnik: 


Ded 


M. Reicher. 


ZEE 


dozwolone 


Stan Bierny. 


H 3 > | 
| 1) Zapom. wydmie Tan. I Bezp. Ruch, 1) Ofig na Tam. I Bezpł, Ruchnie. | | 
i W gotówce i W gotówce 14 
Tanim Kuch. 61.525.65 | Od Kom. Ob. w Poznaniu i Berlinie 62500 00] | 
Bezp , 35.794.57 sam e Od GŁ Kom, Ob. m. Łodzi 2800,00 j 
W towarach | =» p. Antoniego Lipińskiego 250.00 | 
Słzdzie 2.221.00 | Zysk na różnicy kursu marek 12500 ; i 
Mięso 35.00 225610% » zę sprzedaży mięsa last. dobr. 32.10 j i 
g w » dtto kawy 865] 9204070 
2| Zapomogi um apteczki przy Ta- W towarach | | 
| taż ; i 79928. 
nich 1 Bezył Ruchniuch 1 Inst. maj = ONE 
Dobr DCZYNNYCH, Kawa 48 0.00 11i1 ia 
31 Komisja Likwidac R P, IB. R. 
Przekazano Komissji Likwid, na koszty 3 cz 
zwiazane z likwidacją 
Ą Rosziy Handlowe: || 
clo, przewóz, irachty, koszty Sekc. Z, M, i 
| straty wskutek zepsucia się towarów i ji 
miepełn. beczek | : E 
5 Roszły Administrucyjne: | | 
pansja sekret, biura, woźnego, chłopca | { 
za rozzoszenie listów, mater, piśm„ dru- | i 
ki, stemple i f. d j 4 
f 4 
| || 
103155.30 . 
Podpisali 
Za przewodniczącego: S$. Dietrich. 
Sekretarz: Sf Nakielski. Za buchaltera: 
Przewodniczący Sekcji Gospodarczej: KS. D. Kaczyński. Wie Przewodniczący Sekcji Koniroli f Staiustuki K 


11 B. R. 
J. Szymanowski. 


G 


O A O O 


|| Zawiadomienie. 


j parier wekslowy, 


Nr. 254, 


od dnia I Października w szkole kroju i szycia 
otwarty zostaje trzy miesięczny Kurs nanki 
kroju I szycia za opłatą czierech Mr, miesjęcz. 
nie po skończonym kursie uczenieć otrzypyę. 
ją peieniy. Zapisy cd 10 do 2 po południu 
w szkołe kroju i szycia Bpofonji Kopy. 

dłowskiej, ul. Piotrkowska 154, - 


OGŁOSZENIE. 


Dia tes. niemieckich sądów w Łodzi | wd 
okolicy będzie potrzebna większa ilość tofu, 
Oferty z oznaczeniem ceny i kosziu przywę: | 
zu, wraz z próbkami należy składać przed 
południem w pokoju Nr. 10, w sądzie okre | 
gowymi. 


Ces. Niemiecki Sąd Okręgowy. 
Sędzia nadzorczy. 


Przymusowa licytacja, 
We wtorek, 28 Września 1915 r. o godz. 11 
przed południem, w Łodzi przy uł. Wiłartowa 
skiej Ne 6, sprzedam z publicznej licytacji za 

gotówkę 
1 maszynę do szycia Singera, 
| szafę do ubrań, złoty zegarek damski. 
2 but, szampana i t d. 
Łódź, 25 Września 1915 r, 
Blazyczek, komisarz sądowy. 
L Przymiusowa licytacje. FB 
W środę, S9 b. m. będą sprzedane z publicznej licytacji 
za gotówitę: 
1} o godz. 10 rano przy ul. Wółczaltskiej M %4, 
3 wielka szefa sklepowa I inne mebie 
2) o godz. H I pół rano prz Wiesnera 4: 
1 krowa, ł pianino, i garnilur pluszowy frezmaitu meble 
3) o godz. 1 po poludniu przy nl. kadwańskiej 8, 
4 sofa z grzymsem i listra. 
Łódź, 27 Września 18 


Do wynajęcia mieszkanie z 4 — Biz 
10 pokojów 
z wogodami. Zaraz, Krótka Nr. 9, 


A A Kersje kwity lombarđowe i maszya- 
a z ny do szycia Brzez ńska 10 m. 9 
793 


kuszerka przyjmuje chore, udziela 


biednym ustępstwa, otsa 


Dyskrecj i A 

ska X 2285-25, Š 2 EA. ; 
e poi do RATA lampy elektryczne © 
z Qwóch pokoi, kuchni i przedpokoj | 

Pańska 30 Zgliczyński p doo 
artofie 3> kop. ćwiartka do szprzedani WE 
dzewska 77. > ii | 


| GE kwity wszystkich Jonibardów i płacę 
najlepsze ceny strzedają złoto, srebro, różne 

zegarki, wyroby futrzane i lokciowe towary 

Piotrkowska 33 Goldin, sklep front. 824 


SRTR: 
giere Marciu Słowacki pragnie się dowiedzieć 
o pobycie swych córek: Anieli I Antoniny 
Słapczyńskiej. Reż wiedział gdzie się hajdu- 
ją proszony jest o zawiadomienie, Pabjanie 
Rynek 8. ik 


ZONE TC OOOO TOWARZE 
geizdy smaczne obfite po 4) kop, tamże pr 

kój do wynajęcia duży, ladny może być 
wspólny Skwerowa 15 m. 5. 


deisxi wytępia na zawsze amerykańska maść 
„Gorrieide de Kesne™, Pudałko 60 kop. Do 
nabycia w aptekach i składach aptecznych» 
Główna sprzedaż w Łodzi w składach aptsos= 


nych: M. Hiilera St. Majewskiego. Przedst iwiciel 


i Neuman, Widzewska 88, 403 
pokoj umeblowany prey rodzinie Z elektrycz 
nem oświetleniem, osobnem wa ściam z u- 


sługą lub bez odnajmę zaraz, K » 
e pa me onstantynow: 


obatnik wiejski potrzebny na ensia tygod- 
R niową. Południowa IS w Hotelu. r E 


tow. spoż. „Wyzwolenie” poszukuje sklepowe 
$> z kaucją do fiiji przy uL Rzgowskiej M 59 
Oferty składać w zarządzie Stow. Piotrkowska - 
292 nomiądzy 6 a 8 m. w. 
S dam tanio dwa magie w dobryra stanie 
z powodu wyjazdu. Wiadomość Mizotejewska 
13 w prani Oszrodka. j 
zwaczka z potrzebna na wieś, do Oby 
watejskiego doma pod Sieradzem za całodzi ne 
ne utrzyszanie. Oferty z adresem rod J, P, w 
aim Gaz. Łódzkiet, ` - 


kiepiksrze, urzędnicy, kantorzyśći, 
srożni, Korzystajcie x okazji. Kupuję 
i marki pocztowe, stemplowe 
srzęluoieiowa, plava najlepszą ceny. Wi 
ka 40 m. JG. front 2-Gie petro 
iowany pokój zarcz do wynajęcia Andrzó* 
ir 18 m. 10. | 
mały. do sprzedania. Zielona dd 


W” a 


i es 


tm, Łodzi i: nie 
i Bozi w 


Yo pBrzęż 


ae: ETEZYGI 
aniach wrrejuia na 


świadectwa  młynarskie 


T 8 żE 
zł wydany z m. Zgierza. 


| iw KC + mpeg rat wm 
Lyjsej w Uozzii jana Gredi armejar 8, 


- na wsi, 


ROK iv. 


> tego TAD przeb 


„ zdala od-natury pędzimy w wielkich 
miastach żywot jakby sztuczny; brak nam 


tutaj powietrza świeżego, żywności zdro- 


wej i pokrzepiającej. Starzejemy się szyb- 
ko i ciągle na nadwątlone zdrowie się 
uskarżamy, Lecz wzamian za te strony 
ujemne oliarowują wielkie miasta mie- 
szkańcom swym w warunkach normalnych 


„sowite kompensaty. Płynie życie umysło- 


we wartkim strumieniem, są rozrywki 
wzniosłe, teatry, odczyty. Nic dziwnego 
też, że inteligencja ignie do wielkich miast, 
że podczas gdy w mieście mamy naprzy= 
kład częste nadmiar lekarzy po wsiach da- 
je się odczuwać dotkliwy kich brak. Pos 
mimo korzystnych warunków matesj alnych, 
z bólem serca i ciężką rezygnacją decy- 
duje się. młody lekarz na osiedlenie się 


Pomijamy tutaj oczywiście ocenę sto- 


sunków czysto towarzyskich, gdyż każdy 


zna ową Śmieszną trójcę małomiasteczkow 
wą z doktora, księdza iaptekarza się skła- 
dającą; w olbrzymiej inasie natomiast lu. 
dności wielkomiejskiej łatwo o ugrupowa- 


„nia odpowiednie, dla uczestników korzyst- 


ne i przyjemne SOM 
W gruncie rzeczy jest duże miasto 
pod wielu względami olbrzymią koopera= 
tywą. Posiadamy w niem wspólny teatr, 
w którym każdy za niewielką opłałą może 
podziwiać grę utalentowanych artystów, 
posiadamy w niem wspólne, dla wszyst- 


„kich dostępne, uczelnie, pisma, stowarzy- 
"szenia, księgozbiory, środki komunikacyj- 
"ne udoskonalone, urządzenia zdrowotne 


itd. . Jest tajemnicą publiczną, że. miasta 


- nasze, a szczególnie. Łódź, niezbyt ściśle 


powyższym ideaiom odpowiadają. Nic w 


„łem zresztą dziwnegol Żyliśmy dotych- 


czas pod ciężką opieką bezmyślnego: at= 
tokratyzmu rosyjskiego, który  najniewin- 
niejsze dążenia nawet niweczył, wszelkie 


porywy myśl najbezwzględniej dusił i tłu- - 
mi, o rozwoju więc, o ktoczeniu z duchem. 


czasu_nie można było marzyć zupełnie. . ` 


„lnie bylibyśmy wiedzieli može do 
Jakiego stopnia jesteśmy upośledzeni, gdy 
„ by wielu z nas nie miało możności prze- 


bywania zagranicą. 20-ty wiek ze swą -u- 
łatwioną komunikacją, rozszerzonemi sto- 
sunkami międzynarodowemi i żywą wy- 


-mianą myśli, skianiał nas do wędrówki na 


zachód. Choć niechętnem na to okiem 
patrzył władca wschodu, choć ograniczał 


„ jak mógł, nie dało się jednak tej wędrów- 
© ki powstrzymać, 


Szliśmy więc na zachód 
i oczom naszym przedstawiał się widok 
piękny i dotychczas nieznany porządku i 


ładu, kultury wysokiej i rozsądnej gospo- 


darki społecznej, 


PERS 


A u nas w Łodzi, aczkolwiek może słabiej. 


| nasze w chwili obecnej walczyć musi. Poj 


niejszego dzieła w tej chwili stworzyć nie 
„można. Z powodu ważności tej 
"jednak wysoce pożądanem byłoby chociaż- 


Dodatek do „Gazóty Łódzkiej“ 
WRZEŚNIA 1915 ROKU. | | 
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niwersyteckiemi mieliśmy do dyspozycji 
niesłychanie bogate, setki tysięcy tomów 
zawierające, biblioteki miejskie. Były one 
miejscem schądzki całej inteligencji miej- 
Scowej. Tutaj królował pracowity odłam 
studenierji, tu wpadał prawnik lub lekarz 
w..poszukiwaniu za jakiemś dziełem spe- 
cjalnem, tu inżynier szukał rozwiązania . 
nasuwających się wątpliwości, tu inteli- 
gentniejszy pracownik banku spędzał wie- 
Czory na stndjach architektury starożytnej, 
tu pracował publicysta i literat. Przyby- 
tek myśli i wiedzy! Nic przyjemniejszego 
nad te długie wieczory zimowe przy pracy 
w ciepłej i jasnej olbrzymiej sali bibljo- 
tecznej spędzone. Mnóstwo stołów, przy 
których pochylona nad książkami postacie 
w cichej karności pilnie pracują, . 

„_ Lecz szybko jak chwila mija szczę- 

śliwy okres studjów; już wracać. wypada. 
Niejeden przywiązawszy się do obcego kra- 
ju, tłumi w sobie tęsknotę za ziemią ro. 
dzinną i zostaje, większość jednak tęskno- 
cie tej się oprzeć nie może, lęk ich zresz- 
tą ogarnia na myśl o trudnej walce o byt 
wśród obcych, bez ojców poparcia — ci 
wracają, 
, Co za rozczarowanie jednak! Miasto 
jak Łódź o półmiljonowej z górą ludności 
nie posiada zupełnie swego . księgozbioru. 
Gdy kwestje jakieś cię zajmą, gdy wątpli- 
wości się zrodzą, gdzi tu szukać Światła? 
Dorobek kulturalny tysięcy uczonych i my- 
ślicieli tutaj dla życia stracony. Po pracy 
całodziennej do zielonego siadaj stolika i 
w. karty graj, bracie, gdyż nic innego ci 
nie pozostaje. Z pozoru jesteś w wielkiem 
mieście, gorsze to jednak od prowincji za- 
padłej. A s, 

- , Gdy zdobytą została Warszawa, gdy 
pękły żelazne obręcze ucisku rosyjskiego 
ze wszystkich sfer społeczeństwa rozległ 
się zdumiewający solidarnością swą okrzyk: 
światła wiedzy, powszechnego nauczania. 


nieco to samo dążenie do nanki daje się 
odczuć, . Nie pomyślano jednak dotych- 
‘czas o niesłychanie ważnej sprawie utwo- 
rzenia księgozbioru miejskiego;  Jestto 
zdaniem naszem jednem z najpilniejszych 
zadań. zarządu. miejskiego, który wszak o- 
becnie w rękach obywateli samych spo- 
czywa. Zdajemy sobie doskonale sprawę 
z trudności finansowych, z któremi miasto 


mujemy że, ze względu zarówno na te tru» 
dności jakoteż ze względu na utrudnione 
stosunki pocztowo-komunikacyjne : znacz- 


sprawy 


by jej rozstrzygnięcie. Niechaj rada miej- 


ska choćby tylko dla podkreślenia naszego 
4 stanowiska, choćby tylko dla zatmanifesto- 


warmia Światu, że potrzebę tę pojmujemy, 
uchwałi utworzenie bibljoteki miejskiej i 
przeznaczy na ten cel fundusik początko- 
wo choćby najskromniejszy. W kilku na» 
stępnych szczęśliwych -latach rozwinęłaby 
się odpowiednio ta instytucja piękna i po- 


dawniej żołnierzy. 


- Wojna obecna budzi najrozmait- 
sze relleksje i daje podnietę do ba- 
' dań co do istoty i początku milita- 
ryzmu. Jednym z przyczynków, od- 
noszących się do genezy ciężarów, 
nakładanych przez wojskowość jest 
sprawa wynagrodzenia, jakie wypła- 
cano w ciągu wieków ludziom, któ- 
rzy poświęcali się rzemiosłi wojenne- 
mu, W sprawie tej pomieścił Juljusz 
Berger w Militaerische Rundschau ob- 
szeriiy artykuł który podajemy niżej w 
streszczeniu: 


recy byli w Europie pierwszym na- 


: rodem, którzy swych żołnierzy wynagiadza- 
"l pieniężnie t, į. wypłacacali im żołd za 


„Czas spędzony pod bronią. | Zwyczaj ten 
wszedł jednak w życie dopiero za czasów 
historycznych, bo za czasów: np, Homera, 


{ załogę statków, które wyruszyły na wypra- 


wę przeciw Troi, stanowili wojownicy, bę- 
idący zarazem wioślarzami. Nie pobierali 


- {oni -wcale żołdu, ich całem wynagrodze. 


miem był udział w łupach zdobytych na 
inieprzyjacielu. Dopiero, gdy Korynt stał 


| "się. pierwszorzędna: potęgą morską, ` nastą- 


ipikrozdział w załogach statków na wojo- 


|wników i wioślarzy. Ci wioślarze zaczęli 


. otrzymywać żołd, co później przeniesiono 
akże ua żołnierzy, walczących na lądzie, | 


żyteczna. 


lub relutum. Żo?nierze na statkach i wio- 


"W tym samytn czasie tworzyły się również 


zastraszonych morskiemi siłami Ateń, prze- - 


Ne 254, 


i W wieku 15-ym mógł młody uczony 
włoski Pio de la Mirandole pysznić się 
wszechwiedzą swoją: de omni re -scibili. 
Cd tego czasu jednak nauka. olbrzymiemi 
krokami postępowała naprzód i nie może 
naturalnie obecnie być mowy o tem, by 
się w jednej głowie cała pomieścić mogła. 
Przeciwnie im więcej obecnie wiedzy po- 
siadamy, tembardziej brak jej odczuwamy, 
tembardziej zdajemy sobie sprawę z konie- 
czności opierania się w naszem Życiu u- 
mysłowem na wiedzy innych, tembardziej 


„zależni jesteśmy od książki, tembardziej ku 


" naszej. 


"wczorajszym miał 


kich uczuć narodowych, dusze ostatecz- 


niej ciążymy. Społeczeństwo nasze pomi- 
mo znacznej odsetki analfabetów © tyle 


już dojrzało, że doskonale pojmuje potrze- 


bę wykształcenia. Obok więc wodociągów 
kanalizacji, parków powinien zarząd miasta 
na porządku dziennym swych prac posta- 
wić utwórzenie skarbnicy duchowej, księ- 
gozbiorn. 

Ergo. 


2 ziem polskich. l 


Z Warszawy 


Cenzura teatralna; 
Władze niemieckie zamianowały ge- 
nerała Jaroszewskiego cenzorem utwo- 
rów teatralnych, które według rozpo- 
rządzenia. tychże władz muszą podlegać 
cenzurze prewencyjnej i w tym celu ma- 
ją być przedstawiane do ocenzurowania 
przynajmniej na dwa tygodnie przed wy- 
stawieniem ich na scenie. 
Agencr hr, Gołuchowski. 

Bawi w Warszawie Agenor hr. Go- 
łuchowski, syn odnowiciela życia pol- 
skiego w Galicji, sam znakomity mąż 
stanu, długołetni minister spraw zagra- 
nicznych Austro-Węgier, który umiał tak 
świetnie utrzymywać w równowadze 
sprawy bałkańskie. Hr. Gołuchowski 
po raz pierwszy dopiero bawi w stolicy 


Hr. Gołuchowski 
pewnił delegata „Dziennika Polskiego*, 


że zwlekał z wizytą tą do daty.21 wrze- 
"Śnia, aby największe miasto polskie zo- 


'baczyć bez cyrylicy na szyldach. W dniu 


wę z ks. Zdzisławem Lubomirskim. 

5 Hr. Gołuchowski pragnie podobno 
sprawdzić, ile mieści się prawdy w roz- 
powszechnianei w Wiedniu. opinji, jako- 
by „Warszawa przesiąkniętą była rosyj- 
skim duchem“, Opinję tę, jak słusznie 
zaznacza powyższe pismo, robić nam 
mogą jedynie powierzchowni, jeżeli już 
nie interesowani obserwatorowie. War- 
szawa podlega łatwo wpływowi nieprzy- 


-do rusofilstwa—przepaść. Tęsknoty za 
rządami rosyjskiemi mogliby u nas od- 
czuwać tylko ludzie, pozbawieni wszel- 


żartobliwie -za- 


długą poufną rożmo-- 


chylnych naszemu bieżącemu życiu i re-. 
aguje na nie zmarszczką niezadowolenia ` 
na ruchliwem swem obliczu. Ale stąd 


a ZET eee ae ea 1 


nie spodlałe. Nie można ani na chwilę 
wątpić, że hr. Gołuchowski wyjedzie od 
nas öswobodzony przez rzetelną obser- 
wację od tej legendy. ` 

Konkurs na pieczęć m. Warszawy. 

Zarząd stołecznego miasta Warszawy 
ogłasza za pośrednicywem Koła architektów 
konkurs na rysunek pieczęci i nagłówków 
do poszczególnych papierów. 

W myśl uchwały zarządu stołecznego 
m. Warszawy i opinji Tow. miłośników 
historji, pieczęć powinna mieć następujące 
cechy heraldyczne: postać syreny, szlache= 
tnie stylizowana, zwrócona w trzech czwar- 
tych w prawo (lewo od strony widza); w 
prawej ręce trzyma krzywą szablę wznie= 
sioną ponad głowę, lewa ręka zakryta 0- 
krągią tarczą; ogon rybi — pojedyńczy. 
Rysunek ma być pojęty szeroko i mało 
złożony. Wszelkie motywy zdobnicze po- 
zostawia się do uznania artysty. W otoku 
pięczęci powinien być napis: zarząd stole- 
cznego iniasta Warszawy. 

Rysunek pieczęci służyć ma do wykos 
nania tłoku w metalu i ma mieć 10 i pół 
cm, średnicy, przytem należy wziąć pod u 
wagę, że pieczęć w oryginale będzie zmniej- 
szona do 1/, naturałnej wielkości rysunku 
(do 37/, cm. średnicy. i 

Dwa nagłówki do szczególnych pa. 
pierów, wydawanych przez zarząd miasta: 
Nagłówki projektowane są dla papieru 
wymiarów 36 cm. wysokości i 28 cm. Sze« 
rokości; rysunki nagłówków do odbitek li- 
tograficznych lub fotomechanicznych mają 


być dwa razy większe od rzeczywistych 


technika wykonania kreskowa, jednobat= 
wna; nagłówki mają mieć dwojakie napi- 
sy: a) zarząd stołecznego miasta Warsza« 
wy i b) prezydent. stołecznego miasta 
Warszawy. OE. 
Za względnie najlepsze prace. wyzna- 
cza się następujące nagrody, które bezwa- 
runFowo wypłacone będą: 
-~ Za rysunek pieczęci: nagroda I-a rb. 
45; ll-ga rb. 30; za rysunek 2 nagłówków 
(z różnemi napisami); uagroda I-sza rb. 75 
I-ga 50, Zarząd stołecznego miasta Ware 
szawy zastrzega sobie nadto prawo zakupu 
nienagrodzonych rysunków po .25. rb. za 
każdy rysunek pieczęci i po 25 rb. za kae 
żdy rysunek nagłówka. NO mi, 
Kres składania prac konkursowych o- 
znacza się na 5 października 1915 r. do 
godz. ł po poł. w kąncelarji Stowarzysze- 
nia techników (Włodzimierska nr. 3/5), 
Kancelarja przyjmować będzie te prace co- 
dziennie, prócz niedzieli od godz. 11 do 1 
Prace konkursowe mają być składane w 
opakowaniu z zapieczętowaną kopertą, zau 
wierającą nazwisko i adres autora, W Kaža 
dem opakowaniu może znajdować się je- 
dna tylko praca z jedną zapieczętowaną 
kopertą. Prace i koperty nie powinny być 
opatrzone godłami, ` 
Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi nie 
później, jak 6 października. Wyrok sądu 
konkursowego jest ostateczny i nieodwo- 
łalny; otwarcie kopert z nazwiskami anto- 
rów prac nagrodzonych nastąpi tegoż dnia 


wojny ` zaczęły być prowadzone na 
wielkich przestrzeniach i trwać coraz dłu- 
żej, co oczywiście pociągało za sobą ko- 
nieczność .dłuższego pozostawiania pod 
bronią. Za przykładem Koryntu widział 
się zmuszonym pójść także Perykles już w 
początkach wojny peloponeskiej, a więc 
w-drugiej połowie piątego -wieku przed 
Chrystusem. as. 
Żołnierze werbowani przez ateńczyków 
otrzymywali dziennie żołd w wyskości od 
2 oboli do jednej drachmy **), Ciężko u- 
zbrojeni hoplici dostawali 2 drachmy, ofi«' 
cerowie 4 drachmy' a wodzowie 8 drachm, 
oprócz tego zać utrzymanie „in natura” 


ślarze otrzymywali przeciętnie po 3 obole 
dziennie. 


Mówiąc o wysokości. ówczesnego Żoł- 
du, trzeba pamiętać o tem, że wartość ów- 
czesna pieniędzy była conajmniej dwana- 
ście raży większą niż za: naszych Czasów. 
W Atenach np. rodzina mająca 4 do 5-iu 
min dochodu rocznie, mogła wyżyć skro» 
mnie, lecz przyzwoicie. Kapiłały przynosi- 
ły 12 do 18 procent, a włożone w handel 
20 do 30 procent, Wół dobrze wypasiony 
kosztował 70 do 80 drachm. . 

-. Już wtedy wojna zaczęła się stawać 
rzemiosłem, to znaczy, że tworzyły się od- 
działy wojsk, do których wstępowali zubo- 
żali obywatele i zdeklasowani patrycjusze 


oddziały marynarzy, którzy  ofiatowywali 
swe ustigi więcej piacgeemn, Tucydydes 
opowiada, że posłowie Korytjan, chcąc za- . 


chęcić do połączenia się ż nimi Spartan, 
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mawiali do nich w ten sposób:  „Wystar- 
czy zaciągnięcie pożyczki przez nas, abyś- 
my ściągnęli na swą stronę wioślarzy. a- 
teńskich*. I rzeczywiście napofykało się 


-wtedy i później najemnych żołnierzy grec- 


kich w najrozmaitszych wojskach, 
walczących przeciw swym rodakom. 


W jakieś sto lat po zaprowadzeniu 
żołdu przez * Peryklesa wojska ateńskie 
składały się przeważnie z najemnych żoł- 
nierzy, Demostenes, w jednej ze swych 
mów wspomina, że wojsko pobite przez 
Filipa pod Cheroneą, składało się z 2000 
obywateli tebańskich oraz 15000 żołnierzy 


nawet 


najemnych. 


Przeważnie dawali się werbować na 
żołnierzy najemnych — jak to wyżej wspo- 
minano — zubożałi obywatele a także li- 
czni patrycjusze, których zniszczyli lichwia- 
rze. i wypadki wojen domowych, a którzy 
chieli przez wojnę poprawić swą  fóriunę. 
Jako ludzie zrujnowani, byli praw obywa- 
telskich pózbawieni, pracą, zaś swych rąk 
zdobywać inienie, uchodziło u nich za hań- 
bę. «Praca rzemieślnika koszlawi ciało i 
poniża rozum, dlategoż też ludzie, poświę- 
cający się takiej pracy nia bywają nigdy 
wybierani do pełnienia urzędów publicz- 
nych* — tak pisał Ksenofont w swej „E: 
komonice*. Cudzoziemcy, proletarjusze, 
rzemieślnicy, kupcy, koloniści, i niewolni» 
cy wolni byli od służby wojskowej, gdyż 
nie mieli prawa nosić broni, nie mieli na- 


wiemy z historji, że Spartanie wymordowa 


Ji podstępnie 2000 helotów, pomimo, że 
swem męstwem uratowali Spartę, Plutarch 


zaś gani Marjusza, że „wbrew prawa i 


wet prawa okazać się mężnymi, bo już. 


pw jw rawa e ay owoc 


zwyczajom" zwerbował do swego wojskA 
niewolników i włóczęgów, aby walczyli 7 
Cymbrami i Teutonami. W Rzymie ` trzy- 
mano się więc zasady, że obronę. rzeczy- 
pospolitej należy powierzać tylko tym he 
dziom, którzy przez posiadanie ziemi zwią” 
zani są z jej dobrymi i złymi losami. 

Jak długo Rzym nie zniewieściał, mu- 
sieli jego obywatele na własny koszt odr 
bywać służbę wojskową. Zmieniło się je- 
dnak gruntownie, skoro tylko potęga Rzy- 
mu zaczęła się rozszerzać, Znalazło to 
swój uboczny wyraz w stosunku wartości 
srebra do miedzi. Na początku pierwszej 
wojny punickiej (264 do 241 przed Chry- 
sem) równał się on 1:960, podczas drugiej 
— już 1:160, a podczas trzeciej — 1:128, 

Ten spadek cen srebra odbił się na 
żołdzie wypłacanym wojsku. I tak przy 
oblężeniu Vejów (405 r. przed Chr.) żoł= 
nierz rzymski otrzymywał 3 i jedną trzes 
cią asa (as — 45 fen.) dziennie. Podczas 
zaś drugiej wojny punickiej ciężko nzbro- 
jony legjonista dostawał 6 asów a centu- 
jon trzy razy tyle. Od'tego czasu żołd 
poćnosił się ciągle i za czasów Cezara wy- 


nosił drugie tyle z dodatkiem 5 modjów 


(8.75) pszenicy. Później dostawali żołnie- 
rze broń, którą dawniejszymi czasy musie- 
li sami kupować, wino i jarzyny strączko= 
we. Dalej, za czasów cezarów, dostawali 


| żołnierze, przy każdorazowej zmianie tronu 


podarki pieniężne a po wysłużeniu  odpo- 
wiedniej ilości lat podarek na odchodnem 
w kwocie 3000 denarów (2600 mk.), pod 
Karakallą nawet 5000 denarów. 


D. m 


na posiedzeniu Koła architektów. Wszy- 
sikie prace, nadesłane na konkurs, będą 


po osądzeniu wystan 
Czny, 6 czem nasią 
Bie. i 


ane na widok publi- 
specjalne ogłosze- 


i s 


Sąd konkursowy stanowią: zramienia 
zarządu miasta pp. Piotr Drzewiecki, za- 
stępca prezydenta stołecznego miasta War- 
szawy, Bronisław Gembarzewski, Jan Heu- 
rich, Wacław Męczkowski i August Załuski: 
z ramienia Koła architektów pp.: Zdzistaw 
Kalinowski, Stefan Szyller i Marjan Wa- 
wrzeniecki. 

Warunki i program konkursu mogą 
być otrzymane w kancelarji Stow. techni- 
ków, w godzinach od 1ll-ej do 1-ej z wy- 
jątkiem niedzieli. 

Biąka już jest. 

„Deutsche Warschauer Ztg.“ otrzy- 
mała nastepujące zawiadomienie od Ce- 
sarskiego prezydium policji: 

„W zasadzie nadszedł koniec braku 
mąki i chleba w Warszawie. Po sprowa- 
dzeniu z Modlina - Nowo - Qeorgiewska 
większej ilości mąki, aby narazie zara- 
dzić brakowi, przybyła teraz z Niemiec 
znaczna liczba wagonów z mąką. Podział 
mąki przekazało prezydjum policji sekcji 
żywnościowej Komitetu Obywatelskiego. 
Z żądaniami zakupu mąki powinni pie- 
karze udawać się do biura sekcji żyw- 
nościowej na rogu ulicy Nowogrodzkiej 
i Leopołdyny, z wyszczególnieniem po- 
trzeb tygodniowych. Mąkę wydaje się 
jedynie po uprzedniem wpłaceniu należ- 
ności". 

Nadejście tego transportu mąki nie 
ma narazie jeszcze nic wspólnego z za- 
mierzonem wprowadzeniem kartek na 
chleb i mąkę. Jest to bowiem jednora- 
zowy większy transport... 

Kartki zaś na chleb będą wprowa- 
dzone dopiero wtedy, gdy będzie zapew- 
niony stały regularny dowóz mąki. Zre- 
sztą termin wprowadzenia kartek na 

„ chleb jest jeszcze uzależniony od decy- 
zji władz, którym dopiero w tych dniach 
przedstawiono projekt całej organizacji 

_ rozdawnictwa tych kartek. 

7 "Swiatie na Pradze: 

W piątek po raz pierwszy po 50 

dniach przerwy Praga o zmierzchu o- 


trzymała oświetlenie gazowe ulic i pla- ` 


ców. 

Ciśnienie gazu było mniejsze, a 
liczba latarń na razie zmniejszona. Brak 
światła gazowego nie dawał się bardzo 
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=> a pierosy niemieckie znanej do- 


roci z fabryki „„Gsorgiiśt z 
banderola Ziyjlyerwaitung, 
ryer iunie rosyjskie, niemieckie, 

węgierskie, tureckie i Her- 

cegawina, 
i P> morka rosyjska oraz gilzy z 
> najlepszej bibułki poleca po 
cenach hurtowych S. Ńowińaki, Pistra 
kowsta 1458, sklep w podwórzu. 


A. Srokowskiego. 


Erem S £ ` 
I-sze kotletowe 
zastępuje ciełęcinęi puiardę. Torebka 
za 40 fen. na 6 kotletów. 


e TF B 
li-sie Pierogowe, 
zastępujące wołowinę i wieprzowinę. 
Torebka za 49 fen. na 9 kotletów lub 
25 pierogów, lub 35 uszek — paszte- 
cików do barszczu, lub iako faszer 
do kaiarepy i kapusty faszerowanej. 
Sprzedaż Hurtowa: 


EE) 


za 


Wykaz 
SZONY W „OW: 
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„z jasnej trzciny ze złotą gałką z rogową oprawą na dole w sobotę rano w przejeżdzie ulicami 
Tylną, Mikołajewska, Brzeźną, Piotrkowską, i Benedykta. Znalazca zechce oddać tikową za 
magroedą ZU Mrk., w willi Grohmanna ul Tvin 
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odczuwać, ponieważ funkcjonowała już 
elektryczność. 

Gazomierze w domach prywatnych 
były nieczynne. Z powodu braku węgla 
Są one, podobnie jak w Warszawie, wy- 
łączone z sieci ulicznej. 
| Gaz doprowadzono przez zmonto- 
waną rurę przy moście Kierbedzia. E- 
lekiryczność zaś doprowadzono przez 
uiożony kabel na nowym moście palo- 
wym, który również jest oświetlony e- 
lektrycznością, SA 

Sprostowanie., 

Redakcja naszej „Qazety“ otrzyma- 

ła wczoraj z Warszawy list od pana Wil- 


helma Beatusa, w którym ten prostuje 


blędną wiadomość, zemieszczoną w rub- 
„Z zawy” w „Gazecie Łódzkiej” 


c 
dnia 15 lipca b. r. treści nastepującej: 

„Zmarł tutaj na raka w wieku lat 
47 znany bankier kaliski, Wilhelm Be- 
atus“. 

Z przyjemnością dowiadujemy się 
od p. W. Beatusa, że żyje, cieszy się 
dobrem zdrowiem i mieszka obecnie w 
Warszawie przy ul. Gesiej nr. 10. 

Z Piotrkowa, ` 

Sędzią gminnym zamiarowano znane- 

o adw. przys. Kazimierza Ruduiekiego, 
Zgon ordynata, 
Ś. p. hr. Roman Potocki ordynat 
na Łańcucie, c. k. Tajny Radca i Pod- 
komorzy, Kawaler orderu Złotego Runa, 
dziedziczny członek Izby Panów, zmarł 
dnia 24-go b. m. rano w zamku Łań- 
cuckim. 


szkowy Hurjer Litewski 
„Ruskoje Slowo“ donosi, że cały 
skład redakcji „Nowego Kurjera Łitew- 


skiego“, który wychodził w Wilnie, prze- 
niósł się do Mińska. W mieście tem 
wychodzi obecnie kilka pism polskich, 
między niemi i takie, które wychodziły 
dawniej w Warszawie. f 
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Rozminliości, 


yiloikerty Bell — amerykański dzwon 
wolności: 


dako interesujący ckas historyczny, 


przysłano na wystawę w San Franciseo siyn- 
ny „dzwon wolseśa' „„Libarty Bell", który 
w roku 1776 dźwiękiem swym oznajmił mis- 
sta Fflarelfii podpisanie dekretu niezałeżno» 


Dwunasty rok szkolny XI 
Szkola muzyczna 


Podkaminera 


w Łodzi, przy Zawadzkiej No 6. 


Ksziałei we wszystkich dziedzinach muzyki. 
Zapisy codziennie rano od 11 du ii 
po południu od 4 do 7. 


= 
„ABADIE i „CORONAS 
z prawdziwej francuskiej bibułki wszel- 
kich rozmiarów, dostać można w fabryce 
iz B-ci Tenennbaum Łódź, mi. Połud- 

niowa E0. 
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I. pietro. 
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psiniej kupować w skladzie win "przy 
ul. Rzgowskiej X 18. TETE 


= 2 


"się czólgem 


Fa 


Og tej ebhwili 
oryczna, € ; 


niem. W 3 
Eraseiseo dzwon tes był przedni 
nej uderacji, a dla ujrzenia 

na pośrednich stacjach Seżci 
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pociągu, zącege d żyj 
łam mi speejsiu ami. Dz 
umieszczony był umyśln w iym e 
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zbudowane! platfermie, na której wisi 
artystycznie zbudewsuemi ramiewaui 
gach platformy trzymaig eiruż i 
iejantów, lud 
w Filaded. 


knącze SErzy 


i vaczęli podeko- 
zobaczyć. zn z ebsentch ucsłował dzwon 
za nim poszły setki i tysiące innych. 
riety zarzaeiły „Liberty Bell” kwiatami, a 
nawet niektóre, se względu na padający 
deszez, o łaniały go swymi płaszezatni. 
Jak wygiąda samojazd uzbrojony? 

Wejua wsjółezesza postawiła na pier- 
wszem miajson sprawę mechanicznej siły pe- 
ciągowej. Armje walcząca dały szerokie za- 
stozowanie samojsziom wszelkich rodzajów 
i gatuuków. Najsłabszą stroną zastosowania 
szmojszdów są przeszkody w postaci rowów, 
zł,eh dróg itp. 

Dia zabezpieczesia samojszdów od tych 
niespodzianek wym;yślono sposób tak zws- 
nyeh szyn systemu Winners. 


narodowe, 
dzić do tej bi 


cim, grubcźgi 3 milimetrów. Pancerze te 
sy ruch:me i zawieszone ua łareuchach, 
Pancerze speczywsją na sprężynach wmocO- 
wanych w samojazd, luźnych od strony pan- 
cerza, na których ten opiera się i ugina, 
Elastyczsość tego pancersa broni świetnie 
samojszd ed pocisków i odłamków grana- 
tów. Nierucheme pancerse umocowano jedy- 
nie na wszystkich cśmiu kołach i na kręec» 
mej wieży, 

Na wieży, znajdującej się na przedzie 
samochodu, stawia się karabin maszynowy 
lub armatkę drobnego kalibrn. Pod wieżą 
miedzi kanonier. Pod oparciem nogi ma gu- 
zik, którym obraca wieżę Wraz ze swoim 
siedzeniem, Przed sobą kanonier ma na pél- 
kach naboże, 


Do wieży kanonier wchedzt, podnoszgę 
Biedzenię szofera, ; | 

W środkowej ćzęści samojszdu znajdują 
iejaca szofera, a naprzeciwko—miejzcg 
dauta, Nad nimi wysoko. ustawiono 
tor nad daszkiem, kryjącym ludzi, w 
irym są oGtwary, aaglanisue Bweninalnia 
żaluzja, przez którę možna widzięg 


Przy zeniach Szofera i komen 
darts można ze usiawić karabiny mge 
szynowe do strzsjania props siwory obser 
wacyins po usnaięgu šalu, RAR 

Taki samcjard może w biegu przesadzić 
rowy od 3 do 5 metrów szerokości p ti 


celu właśnie ma drugie pary kół i Szyny, 
Przed przedniami I za tylnemi kolmi 
jazda wystają maljejsze dwie pary kóz 
vie pary szyn, wsuniętych pod. 
d. W stanie narmałoym kółka tene 
stykają ziemi. BE 
Giy samojazd zbijiży Się do rowu, oka: 


| pu czy innej przeszkedy, którą ma przebyś, 


jednym ruchsis rącckl-—motornicży wysuwą 
szyny s kolami na 3,6 metra mbprzód i ty. 
leż w tył W ten sposób ssmojazd nioma 4, 
lecz S punxktów nparcis, gdy przednie kołą 
wiszą nad rowem, Bamojazd jeszeze sześcją. 
ma ksłami opiera się o ląd, Giy przeduje 
koła normalna samochoda znajdują się w pre 
wietrzu, przednie dodatkowo SĄ 2 tamtej 
strony rowu. Po przejściu rowu jadzym rza 
chem sżysy wciąga się pod maszynę, 

Samojszdy wojesne mają siłę glektrycze 
ną z dynsamo-maszyny, poruszanaj moiorem 
benzynowym. Na wypadek sepancia się moż 
toru bensynowsgo lub dynaąmoe—są akumulis 
tory na 40 koni. 

Akumulsiory mogą służyć także dg 
wzmocnienia siły samojaadn na złej drodze 
lub przy wspinaniu sig ma góry. 

Dynamo daje taż siłę refiektorowi, Tył 
samochodu ma miejsce na 6 lekko rannych 
lub dwu ciężko. Tu jest pomieszczenie na 
21 paczek z nabojami, razem na 1350 wye 
strzałów z karabinu maszynowego, lab swye 
kiego. 

W ten sposób Bamojuzd służy do 
1) podwozu amunieji, 2) ztierania rannych, 
3) forsowania ogniem dróg, mostów, prze: 
praw, 4) szybkiego rekonesansu, 5) oświea 
tenia pozycji s refiektors, 6% ostrzeliwsnia 
nieprzyjacielskich obozów, samołotów, Ste 
mojasdów, 7) dowozu karabinów maszynó= 
wych s obsługą, e 

Nadto siłe motoru może być zużytkca 
wana va wypadek potrzeby ustawienia telge 
grafu bez dratu itd. 
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Zarząd 


. dunkowych odbywa 


sia 


Í wieszczeniu Prezydium Policii z dnia 7 b, m. 


lekarskie, techniczne f produkt. spożyw. 


Lakor, chemiczne 


Inż.-chem. E, LEYBERGA, 


b. asyst, prof, Freseniusa w Wiesbaden. 


37. 


Powrócił 


Rosenblatt 
spec, chorób uszu, nosa i gardła. 
Piotrkowska 85. 3 


Towarzystwo ubezpieczeń życiowych 5 


poszukuje 


fachowego reprezentanta | 


i na Łódż i okolice, mogącego złożyć kaucję w papierach procentowych 
A 


Stowarzyszenia Rządców 


a ` ME) e 
nieruchomości m. Łodzi 
Ikniejszym zawiadamia pp. właścicieli i rządców domów, że sprzedaż ksi 


wyiacznie tylko w Stowarzyszeniu Rządca 
: iez „YIEG W òt y ZZGCÓW 
Od 9 rano do 2 po połud., w niedzielę i święta od 1 


garni Alfreda Straucha, 


. 


Oferty z krótkim opisem życia oraz z oznaczeniem wysokości kaucji składać należy 
pod „Fachowiec* w Biurze ogłoszeń Ungra, Warszawa, ul. Wierzbowa Nr. 8 


Tylko pierwszorzędne oferty będą uwzględniane. 


I 
RP zz | pem ZJ Ja peme — Pn w 21 mmm AS mą go ną 1 aard pzez pea S 
Ey ER Ri SSE = EER REŻ ie E> FTA EEG EH] 


gą SA gz mał DA 


a 


iztek domowych i kart mel- 
z n śrómenada Me 3 codziennie 
10—12 w poł. po cenach wyłuszczonych w ob- 


Rie 


i przyjmuje z chorobami wewasętrz- 
nemi w godz. od b do 7-ej 
Piotrkowska 13%, 


powrócił 


domowy z wyższym wykształceniem; 
praktykant rolny, dostaną zaraz dob- 
re miejsca. Biuro Nauczycielskie 
F. Sękowskiej Przejazd Ne 14, 


Poszukuję: 
całego kompletu Nowego Kurjera Łódze 
kiego od początku wojny do dnia dzie 
siejszego oraz Rozwoju, Prądni Gazety 
wieczornej. Oferty pod adresem księ- 
ui. Dzielna 16, 


